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Narazie 8 milionów funiów na maíeriaiy wojenne 


LONDYN, 25. 7. (PAT). W izbie gmin odbyła się dy- 
skusja w sprawie rokowań finansowych polsko-an- 
gielskich. 

Poseł Labour Party Talton zainterpelował dziś 
w izbie gmin kanclerza skarbu, jakie niezałatwione 
punkty stoją jeszeze na przeszkodzie w zawarciu fi- 
nansowego i handlowego porozumienia między rzą- 
dem J. K. M. i rządem polskim. 

' Odpowiadając sir John Simon złożył 
oświadezenie: 

„Rozmowy z delegacją polską obejmowały dwie od- 
ręhne sprawy. Pierwsza związana jest ze sprawą kre- 
dytów eksportowych. 

RZĄD J.K. M. WYRAZIŁ GOTOWOŚĆ UDZIELENIA 
GWARANCJI KREDYTÓW EKSPORTOWYCH W 
WYSOKOŚCI -8 MILN. FUNTÓW ` DLA UŁATWIE- 
NIA RZĄDOWI POLSKIEMU POCZYNIENIA W W. 
BRYTANII ZAKUPÓW MATERIAŁÓW, NIEZBĘD- 

NYCH DLA OBRONY POLSKI. 

Szezegóły zarządzeń, jakie winny być poczynione, są 
obecnie uzgadniane między polską delegacją finanso- 
wą i odnośnymi resortami rządu brytyjskiego. 


następujące 


Londyn nie konferuie z 


Ponadto odbywały się również rozmowy z rządem 
polskim co do możliwości 
UDZIELENIA POŻYCZKI GOTÓWKOWEJ PRZEZ 

RZĄD BRYTYJSKI WSPÓLNIE Z RZĄDEM 
FRANCUSKIM. 

Niestety co do warunków, na jakieh tego rodzaju po- 
życzka mogłaby być udziełona, nie okazało się możli- 
we osiągnięcie porozumienia w porę, aby niezbędna 
ustawa została uchwalona zanim izba rozjedzie się na 
wakacje Jetnie*. | 

Poseł Dalfon zapytał wówczas dodatkowo: 

Czy należy rozumieć, że kredyty te ograniczone sa 
do zakupów w W. Brytanii? Przypuśćmy. że rządowi 


„polskiemu potrzebne będzie zaopatrzenie wojskowe, 


którego W. Brytania nie dostarczy. Czy wówczas Pol- 
ska nie będzie miała prawa zaspokojenia swych po- 
trzeb w Ameryce, lub gdzieindziej? 

Sir John Simon odpowiedział: „Kredyty eksporto- 
we będą kredytami eksportowymi dla ułatwienia za- 
kupów w W. Brytanii. Co się tyczy drugićj sprawy, 
poruszonej w zapytania, 

RZĄDY BRYTYJSKI I FRANCUSKI SĄ CAŁKOWI- 


CIE JEDNOMYŚLNE CO DO SWEJ GOTOWOŚCI 
DOPOMOŻENIA POLSCE, 
o ile mogą być uzgodnione warunki, na jakich nie- 


zbędne zakupy zbrojeniowe w innych krajach miały- 
hy być poczynione“. 

Na dalsze zapytanie posła Labour Party Nathana, 
czy w rozmowach na ten temat powstały jakiekol- 
wiek trudneści wskutek tego, że rząd brytyjski nie 
zgodził się, aby iakakołwiek część tej pożyczki zostala 
zamieniona na złoto. lub obea walułę, kanclerz skar- 
bu odpowiedział: 

„Wołałbym nic 


powiarzać szczegółowego opisu 


trudności, które posiadaja charakter techniczny. Mo- 
im zdaniem. à 
UJAWNIANIE TYCH "SZCZEGÓŁÓW: NIE LEŻY 


W INTERESIE PUBLICZNYM, ALBOWIEM Z TEGO 
RODZAJU SPRAWAMI ZWIĄZANE SA: SKOMPLI- 
KOWANE ZAGADNIENIA, 

Wkońcu na wezwanie pos. Daltona, aby kanclerz skar 
bu podjął energiczny wysiłek, celem załatwienia tych 
rokowań i niedopuszczenia do tego, aby się one prze- 

ciągnęły, sir John Simon nie udzielił odpowiedzi. 
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Rokowania handlowe, przerwane w marcu, nie zostały wznowione 


` LONDYN, 25 7, (PAT). Spru- 
wa fantastycznego planu po- 
życzki:dla Niemiec. która stano 


wić miała przedmiot rozmowy: 


min. Hudsona: z dyr. Wohlta- 
tem, wywołała dziś w izbie 
gmin ponowną interpelację, 
skierowaną pod adresem. min. 
handlu- Stanleya przez „posła 
Hendersona z Labour Party. 


* Henderson zapyfał, czy dyr. 
Wohltat odbywał  jakićkolwiek 
rozmowy w min. handlu i CZY 
ZAMIERZONE JEST W WYNI 


KU JEGO WIZYTY PODJĘCIE 


ZNOWU ROKOWAŃ HANDLO 
WYCH MIĘDZY: PRZEDSTA- 
WIGCIELAMI BRYTYJSKICH 
PRZEMYSŁÓW A GRUPĄ NIE 
MIECKĄ, - która była zawieszo- 
na wskutek wydarzeń w mar- 
cu. 


Minister handlu Stanley odpo 
wiedział: Żaden urzędnik min. 
handlu, urzędu handlu zagra- 
nicznego, lub urzędu kredytów 
poni ejti Bog NIE SPOTKAŁ 
SIĘ Z DYR. WOHLTATEM. 


Co i tyczy rokowań handlo 
wych, to sytuacja jest w dal- 
szym ciągu taka, jaka wytwo- 
rzyła się po wydarzeniach mar- 
cowych, a mianowicie wobec 
Sytuacji polityeznej rarninwy 
musiały ulec zawieszeniu. 


PARYŻ, 25 7. .(PAT).. Prasa; 
francuska w dalszym ciągu ko- 
mentuje afere Hudson — Wohl 
tat. Dzienniki stwierdzają, iż z 
punktu widzenia politycznego, 
oświadczenie premiera Cham- 
herlaina i min. Halifaxa przed. 
parlamentem zamknęły- cały in. 


cydent, niemniej jednak szereg | 
poważnych publicystów- francu- 
skich nie ukrywa dziś swej peł | 
nej DEZAPROBATY. 

Na uwagę zasługuje szczegól 
nie ostre wystąpienie naczelne- 
go publicysty „Petit Parisien*, 
p. Bourguesa, który e: że ci 


wszyscy. anglicy 
legion. 


„a jest ich cały 


którzy całe swe zaufa-|w wymianę pogladów, 


GOERINGA i dał się wciąznać 


sprzecz- 


nie pokładali w organizacji po- nych z formułą polityczną rzą- 


ilityki oporu przeciwko napast- 


nikom mieli przykrą niespo- 
dziankę, konstałując, iż CZŁO- 
NEK GABINETU .WSZEDŁ W 


du brytyjskiego. 


Drugi Hudson? 


BERLIN. 25 7. (PAT). Przy- 


KONTAKT Z WYSŁANNIKIE M | był tu lord Kingsley. włąściciel 


$irzelali do swoich... 


Gdańska sensacja okazała się biuiicm 


GDAŃSK, 25 7. (PAT). Poda- 
na wczoraj w sensacyjnej for- 
mie przez prasę gdańską wiado 
mość o tym, iż oddział polskiej 
straży granicznej przekroczył 
granicę gdańską i w odległości 
1 kim. od granicy natknął się 
na patrol gdańskich. urzędni- 
ków eelnych, do którego dał 
szereg strzałów, OKAZAŁA SIĘ 
ZWYKŁYM BLUFFEM. 

Rzekomy oddział polski był 
poprostu oddziałem hojówki na 
rodowo - socjalistycziej . S. A.» | 
który nie rozpoznany przez pa- 
trol celników gdańskich i od-| 
wrotnie nie rozpoznając ich, 
ROZPOCZĄŁ OGIEŃ 7% KARA- 
BINÓW, a nastepnie wycofał 
się w głąb lasu. 


1 


` Fakt ten wywołał w Gdańsku 
powszechną wesołość. 

Gdański kor. „Głosu Poranne 
go“ telefonuje: 

Gauleiter. Forster prowadził 
ostatnio propagandę w zakia- 
dach pracy.-O -jego przemówie- 
niu w stoczni w Schichau donie 


š MJ 
„Forteca woli 
pobiła trzy rekordy 
WASZYNGTON. 25.7. (PAT) 
Samolot zwany „Fortecą woli” u- 


stalił trzy rekordy amerykańskie | 
wysokości z obciążeniem 1.000 kg. 


siono przed paru dniami. Obec- 
nie przemówienie to z pewnymi 
zmianami: powtarzane jest w in 
nych fabrykach. Poinformowa- 
ni mówią, że jest to AKCJA 
PODNOSZENIA NA DUCHU. 
wynikająca najwidoczniej z kło 
połów, w jakie wpadła partia 
hitlerowska w Gdańsku. 

Warsz. kor. „Głosu Poranne- 
o* telefonuje: 

Według informacji 
ska, w ciągu ostatnich 


z Gdań- 
dwuch 


— |dni policja gdańska dokonała w 


różnych miejscowościach . wol- 
nego miasta CZTERECH ARE- 
SZTOWAŃ POLAKÓW. Trzej 


2,000 i. 5.000 kg. przy tym ostatnim |z zaaresztowanych są pracowni 
obciążeniem samolot osiągnął wy-|kami polskich kolei. 


sokość 7,254. 


angielskiego koncernu prasowe- 

w skład którego wchodzą 
poczytne dzienniki londyńskie: 
„Daily Scatch“, „Sunday Re- 
view“ oraz szereg pism prowin- 
cjonalnych. 

Przyjazd lorda Kingsleya stoi 
w związku z wysuniętym w swo 
im czasie przcz szefa prasy nie- 
mieckiej dr. Dietricha projek- 
tem wymiany artykułów na ak- 
tuałne tematy polityczne mie- 
dzy Niemcami a Światem anglo 
saskim. 


Jak 


go, 


słychać z dobrze zazwy- 
czaj- poinformowanej strony 
niemieckiej, prasa Stanów Zje- 
dnoezonych odniosła się nega- 
tywnie do tej propozycji. gdy 
natomiast pewne koła” prasowe 
angielskie wykazały zaintereso- 
wanie dla niemieckiego projek 
tu. 

Lord Kingsley wyjedzie dziś 
do Bayreuth na festival wagne- 
rowski, gdzie spotka się z dr. 
Dietrichem. 


26. VII. —— GŁOS PORANNY — 1939. 


W STOLICACH NASZYCH SOJUSZNIKÓW 
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hloroform I morfina 


Wielcy usypbiacze Świata grasuią dotychczas bezkarnie 


(Specjalna slużba korespondencyjna „Głosu Porannego”) 


Paryż, w lipcu. 

Kilka dni temu jedna z gazet 
francuskich zamieściła karyka- 
turę, doskonale charakteryzują- 
cą sytuację polityczną: na stole 
operacyjnym leży „Europa*, 
którą RIBBENTROP i inni dy- 
, pomaci hitlerowscy usypiają 
przy pomocy „chloroformu*, fał 
szywych pogłosek © rokowa- 
niach Berlina z Polską w spra- 
wie Gdańska. Za dyplomatami 
stoi HITLER z nożem w ręku. 

Karykatura ta ukazała się ja- 
kieś trzy dni temu, a wćzoraj 
się okazało, że HITLER uznał 
za wskazane dolanie „pacjento- 
wi“ nowej dozy chloroformu: z 
Londynu zakomunikowano, że 
p WOHLTAT, delegat rządu 
niemieckiego na konferencji w 
sprawie... połowu wielorybów, 
która się właśnie w Londynie 
odbywa, poczynił rządowi an- 
gielskiemn ponętne propozycje: 
Niemcy, gdyby im dano kredy- 
ty,zgodziłyby się na.rozbrojenie! 
Jednocześnie rząd niemiecki 
zapewnił „w sposób półoficjal- 
ny“, że wprawdzie Gdańsk mu- 
si „wrócić“ do Rzeszy, ale spra- 
wa gdańska „z pewnością załat- 
wiona zostanie w drodze poko- 
jowej. i o wojnie z. powodu 
Gdańska nie może być mowy*. 

Jak reaguje Francja na te o- 
świadczenia? Jakiś rok temu 
propozycja rozbrojenia za mi- 
liard funtów szterlingów (bo po 
dobno takiej sumy żąda Hitler) 
wywołałaby we Francji pewną 
ruchawkę, wzmocniłaby obóz 
zwolenników „dogadania się“ z 
HITLEREM chociażby kosztem 
innych państw, dałaby im do- 
skonałe argumenty propagandy 
styczne. Ale dzisiaj sytuacja się 
zmieniła. HFTLEROWI nikt już 
nie wierzy. „Chloroformowi* w 
sprawie Gdańska prasa francus 
ka przeciwstawia deklarację 
Marszałka ŚMIGŁEGO- RYDZA, 
która zrobiła tu doskonałe wra- 
żenie. Niektóre gazety otwarcie 
piszą: „Polacy znają niemców 
lepiej, niż my. Nie dają się na- 
brać“, 

Bo co do tego, że jest to nowe 
nabieranie, nikt tutaj nie ma naj 
mniejszej wątpliwości. Dla fran 
cuskich kół dobrze poinformo- 
wanych plan HITLERA jest 
jasny. Chce on przyszykować 
grunt dla nowej próby sił i ner- 
wów, którą szykuje na jesień 
Ina wrzesień, a może nawet na 
sierpień). Hitler liczy na to, że 
do tego czasu nda mu się stwo- 
rzyć nowe prądy „pokojowe“, 
uśpić czujność i osłabić opór.— 
Szantaż jesienny miałby wów- 
czas większe szanse powodze- 
nia. Wszystko wskazuje jednak 
na to, że HITLER się przeliczy. 
Jeden z bardzo wybitnych poli- 
tyków francuskich powiedział 
wczoraj w rozmowie prywatnej: 

— O tym, że p. WOHLTAT— 
albo ktoś inny— zacznie mówić 
o możliwości rozbrojenia Nie- 
miec wzamian za krędyty, wie- 
dzieliśmy już od paru tygodni. 
Nie znaczy to bynajmniej, że do 
staliśmy co do tego jakieś spe- 
cjalne informacje poufne. Nie. 
Ale HITLER zaczyna się powta 
rzać. Dawniej istotnie trudno 
było przewidzieć jego zamierze- 
nia. Teraz znamy już jego tak- 
tykę. Wiedzieliśmy i wiemy, że 
przygotowuje na jesień szantaż 
wojenny na wielką skalę—więc 
oczekiwaliśmy przed tym tego 
rodzaju wystąpień. Nie zdziwiło 


nas przeło, że nadeszły — nie 
zdziwi nas, jeśli się wznowią. — 
Ale stanowiska Francji w ni- 
czym one nie zmienią. Ani na 
jotę. Próba przyłączenia Gdań- 
ska do Niemiec w jakikolwiek 
sposób wywoła natychmiast 
wojnę lak samo, jak próba gwał 
tu, czy użycia siły na każdym 
innym odcinku. 

Tyle co do Francji. A Anglia? 
Londyn jest teraz bardzo blisko 
Paryża, nie tylko pod wzgłędem 
politycznym, ale i geograficz- 
nie: droga z Paryża do Londy- 
nu trwa (aeroplanem) niespeł- 
na półtorej godziny. (Sześć „ser 
vic'ów* dziennie, w jedną i dru- 
gą stronę!). Korzysta z tego wie 
lu polityków angielskich, zwła 
szcza EDEN, który zresztą mó- 
wi tak biegle po francusku, że 
mógłby uchodzić za rodowitego 
francuza. gdyby chciał raz na 
zawsze przyjąć do wiadomości, 
że „dom po francusku jest ro- 
dzaju żeńskiego, a „droga“ męs- 
kiego. (Eden mówi stale „le 
maison“ i „la chemin“: podob- 
no umie trochę po polsku, wiee 
móże mu się poplątało...). 

Eden był w Paryżu kilka dni 
temu. Widziano go w Luwrze, 


LONDYN w lipou. 


Rezygnacja z połuduiowego Ty- 
rolu na rzecz Italii w formie prze- 
siedlenia niemieckiej ludności z jej 
prastarych osiedli tyrolskich do 
Rzeszy jest faktem niezwykłym w 
dziejach narodćw cywilizowanych. 
Nie wchodząc w ocenę etyczną te- 
go „targu” politycznego, co jest 
ostatecznie rzeczą zbędną w sto- 
sunku do polityki Trzeciej Rzeszy, 
meżnaby jedynie kwestionować ce- 
lowość posunięcia, które oddziałać 
musi ujemnie na mniejszości nie- 
mieckie poza granicami Niemiec, 
nie mówiąc już o oburzeniu, jakie 
wywołało wśród niemców tyrol- 
skich. Chodziłoby. — rzecz prosta 
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razem nie chciał, ale, w drodze 
wyjątku. opowiedział pewnej 
niewieście, korespondentce ga- 
zety argentyńskiej, ciekawą a- 
negdotę. Owa niewiasta spyta- 
ła go, ezy absolutnie nie wierzy 
w możliwość pokojowego współ 
życia Niemiec hitlerowskich ze 
słabszymi od Niemiec państwa- 
mi ościennymi. 

— Nie chcę dziś mówić o po- 
lityce — odpowiedział p. Eden 
— bo jestem w Paryżu prywat- 
nie.-Ale opowiem pani pewną hi 
storyjkę: Gdy byłem dzieckiem, 
zaprowadzono mnie kiedyś do 


cyrku wędrownego. Główną a-. 


trakcją tego cyrku była klatka, 
w której siedział olbrzymi ty- 
grys i malutki baranek. Żyli w 
zgodzie, tygrys nie ruszał baran 
ka i patrzał w zupełnie inną 
stronę. Zdziwiło mnie to, więc 
zapytałem dyrektora cyrku, 
czym się tłumaczy taki „cud“. 
„O, sprawa jest bardzo prosta“, 
odpowiedział dyrektor, „od cza- 
su do czasu pakuję do klatki no 
wego baranka, to wszystko... 


Skoro już mówimy o chloro- 
formie, będzie może nie od rze- 
czy powiedzieć słów kilka i o 


w Paryżu bardzo dużo, bowiem 
w tych dniach został zakończo- 
ny olbrzymi proces „wszech- 
światowego króla morfiny*, nie 
jakiego Teodora LYONA. 
Nielegalny handel morfiną 
przynosi, jak wiadomo, miliono 
we zyski. Walczy z tym hand- 
lem policja we wszystkich kra- 
jach, ale walka jest trudna właś 
nić dlatego, że handłarze morfi- 
ny są dość bogaci, by... się opła 
cać. W sprawie Teodora LYO- 
NA zaszedł jednak wypadek 
dość rzadki: policja przekupiła 
jednego z handlarzy morfiną. a 
nie naodwrót! Zapłacono temu 
„zdrajcy“, jak twierdził na są- 
dzie Lyon, ni mniej, ni więcej, 
jak czterdzieści tysięcy dola- 
rów. Zdobyć się na to mogła 
oczywiście tylko policja amery- 
kańska, której specjalnie zależa 
ło na unieszkodliwieniu LYO- 
NA i jego szajki, „pracującej“ 
głównie dla odbiorców w Sta- 
nach Zjednoczonych. Policja a- 
merykańska porozumiała się z 
policją francuską. Chodziło o 
to, aby szajkę złapać na gorą- 
cym uczynku... To się wkrótce 
udało i na ławie oskarżonych 
zasiedli: Salomon de TOLEDO 


| 


|chów — no i oczywiście 


sam 
| LYON. Lyon był fabrykantem 
morfiny i to na wielką skale: 
produkował podobno tyle, że 
mógł w zupełności zaspokoić za 
potrzehowanie całej Ameryki.— 
Jednym z głównych jego pomoc 
ników był były konsul, czy wice 
konsul Peru, Carlos BACULA, 
posiadający paszport dyploma- 
tyczny, co w dzisiejszych cza- 
sach, kiedy o wizę do jakiego- 
kolwiek kraju przeciętny przy- 
zwoity człowiek długo się musi 
starać, jest oczywiście rzeczą 
bardzo cenną. BACULA uciekł 
zawczasu zagranicę, uciekła z 
nim razem bardzo urocza an- . 
gielka, Victoria SALTI, „de- ` 
mon“ całej bandy, jak twierdził 
Lyon. 

„Króla morfiny“ skazano na 
maksimum kary, przewidzianej 
w kodeksie: dwa łata więzienia. 
Ogłaszając wyrok, sędzia wyra- 
ził ubolewanie, że kodeks za ta- 
kie przestępstwa przewiduje tak 
małą karę. Lyon ironicznie się 
uśmiechnął. Pomyślał widocznie 
o tym, że kodeks wogóle trochę 
się przestarzał, bo jeśli za han- 
del morfiną dostaje się dwa la- 
ta, to ile lat należałoby się „usy 


na Bulwarach, w teatrze, — Z|innym środku nasennym — o | (hiszpan), Vasadis KLOVOULOS | piaczom'* w dziedzinie polityki? 
dziennikarzami rozmawiać tym !' morfinie. Mówi się teraz o niej.(grek), kilku francuzów i wło- w. S. 


Nie zdrada, a manewr 


Głównodowodzący Hitler zakłada kwaterę sztabu w Tyrolu 


(Korespondencja własna „Głosu Porannego“) 


— © celowość z punktu widzenia 
Rzeszy 

Zdezawuowanie jawne, publiczne 
własnego programu,  przekreślenie 
zasad nacjonalistycznych hitleryz- 
mu jest tutaj, w sprawie Tyrolu, 
tak niezbite, iż zrozumiałe są przy- 
puszczenia. że podstawą decyzji 
Hitlera musiały być motywy obiek- 
tywne, 

W pewnych kołach londyńskich, 
zbliżonych do opozycji konserwa- 
tywnej, twierdzą, iż motywy prze- 
targu tyrolskiego są natnry zupeł- 
nie rzeczowej. Dla wyjaśnienia sy- 
tuacji trzeha wziąć pod uwagę dwa 
fakty: wydalenie w xrćtkim termi- 
nie wszystkich cudzoziemcćw, za 
mieszkałych w Tyrolu. oraz wysie- 


I dłenie 200.000 tyrolczyków, co zaj- 
mie z pewnością rok do dwuch lat, 
Dlaczego Hitler i Mussolini obrali 
chwilę obecnego naprężenia, iako 
właściwą do przeprowadzenia 
akcji, która musi wywołać niezado- 
wołenie w Rzeszy i wśród niemców 
poza Rzeszą? 
W kołach londyńskich twierdzą, 
żo bezpośrednią przyczyną takiej 
decyzji jest to, że Hitler i Musso- 
lini doszli do porozumienia w spra. 
| wie ulokowania w południowym 
Tyrolu głównej kwatery niemiecko- 
włoskiej w razie otwartego konilik- 
| tu. Przesiedlanie tyrolczykćw, wy- 
| macające sporo czasu, odegra. rolę 
aaay dymnej wobec przyśpieszo- 
nej ewakuacji cudzoziemców, któ- 


Szczyt cynizmu hitlerowskiego 


Niemcy przedstawią dowody, że wygnani z Rzeszy żydzi polscy 
byli traktowani... dobrze i po ludzku 


Paryż, w lipcu. 

W związku z ostatnim prze- 
słuchaniem  Herszla Grynszpa- 
na, 17-letniego zabójcy *on Ra- 
tha, przed sędzią śledczym w 
Paryżu, komunikują, że ze stro 
ny niemieckiej są zbierane ma- 
teriały i Świadkowie. celem do- 
wiedzenia, że żydzi polscy, wy- 
gnani z Niemiec w końcu wrze- 
śnia r. ub., byli traktowani „do 
brze i po ludzku“. 

Tak np. rzecznik ambasady 
niemieckiej przedstawił już sę- 
dziemu śledczęmu pismo poli- 
cji w Hanowerze, twierdzącej, 
że wysiedleni z tego miasta ży- 
dzi polscy, wśród nich także 
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dwuch członków rodziny Gryn 
szpana, byli „traktowani po 
ludzku”. Do wagonów dano 
wygnańcom chleb i kawę. Ży- 
dzi mieli — według twierdze- 
nia policji niemieckiej — tyle 
żywności ze sobą, że nie chcieli 
nawet zabrać ze sobą ofiarowa 
ne im kanapki z wieprzowym 
tłuszczem. 

Policja niemiecka ma jeszcze 
wymienić nazwiska świadków, 
którzy stwierdzą, że żydzi zo- 
stawili część danej im żywno- 
ści. 

Pewna pielęgniarka ma świad 
czyć, że rzekomo chorzy żydzi 
w wagonach byli „symulanta- 


<< 


mi“, Inna pielęgniarka będzie 
świadczyła o tym, jak bezsku- 
tecznie usiłowała namówić ży- 
dówkę w odmiennym słanie, a- 
by nie upierała się przy towa- 
rzyszeniu swemu wygnanemu 
mężowi. Więcej jeszcze, Gesta- 
po- (Gestapo!) przedstawi o- 
świadczenia żydowskich instytu 
cji charytatywnych w Niem- 
czech, że deportowani byli „do- 
brze traktowani“. 


Obrońcy Grynszpana, którzy 
zapoznali się z treścią materia- 
łów niemieckich, nie uznali za 
potrzebne zareagować na nią 
ani jednym słowem. 


rzy mogliby być niewygodnymi 
świadkam: i obserwatorami ~ wielm 
rzeczy na terenie, obranym, jako sie 
dziba głównej kwatery. 

Jak twierdzą lu dalej, okręg 
Meran - Bozen, zajraując stanowi- 
sko centralne w stosunku do 
wszystkich możliwych frontćw wo- 
jennych, jest dobrze zabezpieczony 
przed atakami z powietrza i — co 
więcej — leży na terytorium wło- 
skim, gdzie dowćdztwo niemieckie 
może łatwiej, skuteczniej kontro- 
lewać włochćw i przeciwdziałać 
ewentualnym zamiarom włoskich 
odchyleń od „osi”. 

W związku z tą decyzją pozosta- 
wać ma fakt, iż Hitler postanowił 
sam objąć główne dowództwo w 
razie wojny. Rozwiązanie to przy- 
szło wbrew opozycji ze Strony mie- 


mieckiego sztabu generalnego. 
Kwestia naczelnego dowćdztwa ' 
była kwestią sporną w Rzeszy od 
dłuższego już czasu. Po usunięciu 
gen. BLOMBERGA i von FRI- 
TSCHA teren został oczyszczony 


w Reichswehrze, gdyż gen, KEI- 
TEL i BRAUCHITSCH są bierny» 
mi wykonawcami woli HITLERA. 


Opozycja w łonie generalicji nie- 
mieckiej przeciw ingerencji „Fiihre- 
ra” i partii w sprawy wyższego do- 
wćdztwa nie słabnie i nie ustaje. 
Dowodem są „czystki” wśród ge- 
nerałów i wyższych" oficerów, ktć- 
rych usunięto w ostatnim roku w 
liczbie 80, jak również szereg arty- 
kułów, krytykujących istniejący 
porządek rzeczy w armii na łamach 
„Militarisches Wochenblatt”, np. 
ostatnio artykuły gen. von WE- 
TZELA i gen. MARXA. 


Tak wyglądać mają kulisy spra- 
wy tyrolskiej w świetle relacji an- 
| gielskich. 


BYS. 
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obliczu wojny domowej 


Kryzys wewnetrzno - polityczny w Hiszpanii datuje się od wizyty min. Ciano 
Sumner, wódz Falangi, ma zostać premierem | 


Ciano i źe główną przyczyną kry 
zyśu jest osoba ministra spraw. 
wewnętrznych, Serrano Sunne- 


gen. Queipo de Llano powrócił 

do hotelu, w którym przebywa. ! 
O rozmowie tej nie wydano 

żadnego komunikatu, a gen. Jor jra. 

dana odmówił udzielenia jakich| Z komentarzy 

kolwiek wyjaśnień na ten temat. | francuskich wynika więc, 

Z, 25. 7 


jeszcze dalsi ministrowie mają 
ustąpić z rządu, a wódz falangi, 
min. Sunner, ma objąć stanowi- 
sko premiera. Ma on jednak bar 
dzo wielu przeciwników i nie u- 
da mu się przez dłuższy czas u- 


w dniu 14 lipca, jako w święto 
rałowie hiszpańscy, którzy w|narodowe francuskie, demon- 
swoim czasie bawili w  Niem-|stracyjnie udał się z wizytą do 
czech, oświadczyli, że w żadnym | konsula francuskiego w Sewilli. 
wypadku nłe zgodzą się, aby e Donoszą również z Burgos, że 
strój ich kraju wzorowany był |gen. Jordana chciał się podać do 


PARYŻ, 25. 7. (Tel. wł.). Gene- 


dzienników 
iż w 


na ustroju Trzeciej Rzeszy. dymisji, ałe Franco dymisji tej|trzymać władzy w rękach. PARY 7. (PAT). Prasa|tej chwili główną przyczyną roz 
Co się tyczy przyczyn usunię- |nie przyjął. Nowa fala uchodźców z Hisz-| francuska w dalszym ciągu ko-|grywki, jaka się toczy wyraźnie 


cia ze stanowiska Marsz. Petain oświadczył na|panii przekracza ostatnio grani- |mentuje obszernie sytuację po-|między kołami wojskowymi a ko 


gen. Queipo 


de Llano, to według nadchodzą- | temat położenia w Hiszpanii, żejcę francuską. lityczną w Hiszpanii. Jakkol-|łami falangi jest sprawa dalsze- 
cych wiadomości, spoliczkował |w każdej chwili należy się liczyć BURGOS, 25. 7. (PAT). Kores-|wiek brak jest istotnych kon-|go kierunku hiszpańskiej polity- 
on w obecności gen. Franco, ja- |z możliwością wybuchu w tym pondent agencji Havasa donosi, |kretnych informacji, dzienniki |ki zagranicznej. 


ko przeciwnik falangistów, mini 
stra Sunnera. Zresztą gen. de 
Llano już oddawna znajduje się 
w opozycji do poczynań rządu i! 


Gen. Aranda mówił w 


kraju nowej wojny domowej. 
Ostatnie nadchodzące z Madry 

tu wiadomości głoszą, że już wy 

buchł kryzys gabinetowy i że 


LIZBONA, 25. 7. (PAT). Gen.|si prowadzić przede wszystkim 


Aranda, który, jak wiadomo, 
stał na czele hiszpańskiej misji 


wojskowej bawiącej niedawno w|gdyż niepodległość kraju jest j wobec Włoch 


Niemczech, udzielił przedstawi- 
cielowi dziennika „Diaro de Lis- 
boa“ wywiadu, w którym oświad 
czył m. in. co następuje: 

— Jestem zwolennikiem przy 
wrócenia przyjaznych stosun- 
ków z Anglią. 


zawsze doskonałe stosunki z An- | Franco 
|„Niech pan omawia przeważnie 


glią, Francją, Szwajcarią i Bel- 
gią. Poza przyjaźnią, łączącą 
nas z krajami totalnymi, powin- 
niśmy dbać o przyjazne związki 
z innymi krajami. Hiszpania mu 


Trzeci raid nad Fra 


240 bombowców brytyjskich „atakowało” miasta francuski 
Piekny wyczyn lotnictwa angielskiego—to ostrzeżenie! 


LONDYN, 25 7. (PAT). 240 
bombowców brytyjskich z zało 
gą, liczącą przeszło tysiąc osób 
w trzydziestą rocznicę słynnego 
przelotu Bleriota nad kanałem 
La Manche, po raz trzeci z rzę- 
du zjawiło się nad Francją. 
Jest to najliczniejszy udział sa- 


molotów brytyjskich w locie 
poza granicami W. Brytanii. 
Dzisiejszemu „nałotowi* nada- 


no jak najbardziej realistyczny 
charakter. Władze francuskie 
zupełnie nie wiedziały o termi- 
nie nalotu, a lotnicy francuscy, 
obserwatorzy, radiotelegrafiści 
i obsługa dział przeciwlotni- 
czych, których zadaniem było 
odeprzeć atak, znajdowali się 
od 24 godzin w ostrym pogoto- 
wiu. 


Dopiero, gdy pierwsze samo- 


Zniszczyli książki 
bo o... Hitlerze 


Warszawski koresp. „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 


W domu przy ul. Krakowskie 
Przedmieście 53, w księgarni „Re 
nesainse” w gablotce wystawionych 
było kilka egzemplarzy nowej książ 
ki Gerhardta Strassera o Hitlerze. 
Wczoraj kilku przechodniów rozbi- 
ło gablotkę. Ksiażki zniszczono. 


Charakterystyczne, że treść księd 


. s | , . ra 
Hiszpania miała |nowisko mam zająć. Na to gen. 


i 
n 
|dzić swobodzie działania Hisz- 


wolność ekono- 
elastyczną, 


jeśli chodzi © 
miczną, politykę 
Z 


ściśle związana wolnością w 


(dziedzinie ekonomicznej. 


Na temat wizyty swej w Niem 
czech gen. Aranda oświadczył: 
— W przeddzień wyjazdu za- 
pytałem gen. Franco, jakie sta- 


odpowiedział: szczerze: 
stosunki handlowe. Co się tyczy 


polityki, niech pan nie porusza 
iczęgo, co mogłoby  przeszko- 


że w pałacu Colon min. spr. za-|francuskie zgadzają się jednak, 


granicznych Jordana 


przyjął |iż obecny kryzys wewnętrzno-po 


dziś gen. Queipo de Llano, Roz- |lityczny w Hiszpanii rozpoczął 


mowa trwała 20 minut, po czym !się w chwili ostatniej wizyty min. 


Baleary są zbyt słabe, aby przeszkodzić transportom wojsk z Afryki do Francji 
Berlinie tylko na tematy handlowe 


pat odnośnie planu stosunków 
| międzynarodowych *. 

Na temat polityki hiszpańskiej 
generał powie- 
' dział: 
| — Jest rzeczą zbędną wymie- 
Iniać nazwiska, aby dowiedzieć 
jsię, iż w rządzie hiszpańskim są 
E adis sojuszu z obu kraja- 

mi osi. Pomimo to i pomimo 
wszystko, o czym pisała prasa 
zagraniczna, jestem przekonany, 
że wizyta ministra Ciano nie da- 
ła w tym względzie żadnych ino- 
mentów. 

W wywiadzie, udzielonym 

przedstawicielowi agencji Hava- 


sa, gen. Aranda podkreślił, iż w 
wypadku konfliktu europejskie- 
go Hiszpania powinna prowadzić 
politykę neutralności. Jest rze- 
czą oczywistą — mówił generał 
— Że nie omieszkamy okazywać 
dowodów sympatii naszym przy- 
! jaciołom, ale nie oznacza to, byś 
imy byli ślepi i nie widzieli rze- 
czy takimi, jakimi są one w isto- 
| cie. Nawet Baleary nie mogą 
| przeszkodzić transportom wojsk 
z Afryki do Francji. Baleary są 
wprawdzie bazą morską, ale flo- 
|ta hiszpańska jest w chwili obec- 
nej dopiero w stadium budowy. 


loty brytyjskie ukazały się nad 
brzegami Francji, dano sygnał 
alarmu i działa francuskie roz- 
poczęły ostrzeliwanie „najeźdź- 


ców“, a samoloty myśliwskie 
wyleciały na spotkanie „nie- 
przyjaciela“. 


Bombowce brytyjskie leciały 
w 4-ch oddzielnych rzutach. W 
skład pierwsżego wchodziły lek 
kie bombowce typu Bienheim 
w liczbie 60 maszyn. Samoloty 
te wyleciały o godz. 8-ej rano, 
mając za zadanie przebycie w 
ciągu trzech godzin 800 mil. 
Drugi rzut stanowiły trzy gru- 
py bojowych bombowców w 
liczbie przeszło 50, które prze- 
leciały około 900 mil, pokrywa 
jąc północną i środkową Fran- 
cję. Trzeci rzut stanowiły naj- 
cięższe bombowce typu Welling 
iton i wreszcie 4 bombowce ty- 
pu Hampden. 

Każdy z rzutów składał się z 
oddzielnych grup, liczących 
przeszło 15 samolotów, przy 


| 
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czym każda z grup miała za za- 
danie dotrzeć do innego miej- 
sca. 

Samoloty, lecące z szybkością 
300 mil na godzinę na wys. od 
1.000 do 1.500 m., obniżyły lot 
nad większymi miastami fran- 
cuskimi, ha których ulicach 
zbierały się tłumy widzów, ob- 
serwujących z emocją walki po 
wietrzne, jakie rozgrywały się 
między bombowcami brytyjski- 
mi, a atakującymi je myśliwski 
mi samolotami francuskimi. 

W raidzie, oprócz lekkich i 
najszybszych bombowców typu 
Blenheim i najcięższych bom- 
bowców Wellington, które bra- 
ły już udział w poprzednich lo 
tach nad Francją, uczestniczyły 
również trzy nowe typy bom- 
bowców brytyjskich, jak cięż- 
kie bombowce Whitley, średnio- 
ciężkie Hampden i średnie bom 
bowce bojowe t. zw. Battle. 


Podczas gdy w poprzednich 
lotach piloci brytyjscy otrzy- 


mali rozkazy w zapieczetowa- 
nych kopertach, tym razem roż 
kazy wydała główna komenda 
lotnictwa brytyjskiego przez ca 
dio. Zmieniono również 
personalny załogi samolotów, 
tak iż niewielu lotników, któ- 
rzy brali udział w poprzednich 
lotach; uczestniczyło w dzisiej- 
szym. 

Powiększono również znacz- 
nie granicę zasięgu samolotów, 
Tworzyły one tym razem ol- 
brzymi trójkąt, obejmujący czte 
ry piąte Franeji. 

Kierunki lotów poszczegól- 
nych grup samolotów prowadzi 
ły nad Paryżem, Lyonem, nad 
południowy koniec zatoki Bi- 
skajskiej i nad zatoką «Liońską, 
przy czym najcięższe bombow- 
ce. lecące nad zatoką Biskajską 
i Liońską, miały do przelecenia 
tam i z powrotem 1.600 mil w 
| czasie ok. 8 godzin. Lekkie bom 
bowce, które przebyły swoje dy 
stanse 800 mil w ciągu trzech 


 Demokracje dogoniły Rzesze 


Anglia i Francja dotrzymały wyścigu zbrojeń 


LONDYN, 25.7. (PAT) W związ- 
|ku z przypadającą trzydziestą rocz 
| nicą przelotu Bleriota nad kanałem 

La Manche, towarzystwo brytyjsko- 


r 


mięci Bleriota, podkreślił brater: 


,w każdej chwili podwojona, jeżeh 


siwọ broni lotnictwa francuskiego | tylko zajdzie ku temu potrzeba”. 


i angielskiego oraz oświadczył, że 
„ogólna produkcja samolotów fa- 


| Kończąc swe przemówienie mini- 
| ster Guy la Chambre podkreślił zna- 


ki Strassera zawiera krytykę ustro | francuskie wydało bankiet, na któ | hryk francuskich i angielskich jest! czenie raidów samolotów angiel- 


ju hitlerowskiego. Sprawcy nie 


orientowali się jednak, a samo na-| Guy la Chambre wygłosił przemó- | stwa, 


zwisko Hitler widniejące na tytuło- 
wej stronie wystarczyło... 


rym francuski minister lotnictwa 
wienie. 


Minister, po złożeniu hołdu . pa- 


na poziomie produkcji lotniczej pań- 
które narzuciło ludzkości 
rujnujący wyścig zbrojeń. Produk- 
cja francusko - brytyjska może być 


| skich nad Francją, 


| nego nieba wolności”. 
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skład | kich bombowców. | 


jako symbol | łotniczej dali 25 milionów dolarów. 
„Skrzydeł”, wyciągniętych de wspól | Wszystkie pieniądze 
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godzin, powróciły do swoich 
baz angielskich już około 14 
przed południem, jeszcze przed 
odlotem ostatnich grup cięż- 


W dzisiejszym raidzie, Ucze: 
stniczył również wyższy oficer 
sztabu lotnictwa brytyjskiego, 
komandor Willock z min. lot- 
nictwa. S 


LONDYN, 25 7. (PAT). Fran- 
cuski min. lotnictwa Guy la. 
Chambre przybył we wtorek w 
południe z Francji do Londynu. 

Ms on,m. in. wziąć udział w 
obchodzie 30-ej rocznicy prze- 
lotu kanału La Manche przez. 
Bleriota. Podczas swego pobytu. 
w stolicy Anglii min. Guy fa 
Chambre spotkał się z brytyj 
skim min. lotnictwa Kingsley 
Woodem. í 


Nowe represje 


4.) 


wobec żydów w Austrii 


WIEDEŃ, 25.7. (Tel. wł.) — Po- 
wtarzają się tutaj ostatnio napady 
uliczne na przechodniów żydów. 
Poza tym chuliganeria bezkarnie 
wybija szyby w sklepach i mieszka- | 
niach żydów. 1 

Masowe wysiedlanie żydów z Au- 
strii jest kontynuowane. s 

Szczególnie ostre szykany doty- 
kają polskich żydów, którym oficjal 
ne koła hitlerowskie zarzucają, że 
na polską pożyczkę obrony przeciw 
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nadchodzące 
do Austrii dla żydów, są przez wła- 
dze konfiskowane, 


i - > 
| Zwłoki zgwałconej 

i znaleziono w polu 
| © Warszawski koresp, „Głosu Po- 
| $ rannego” telefonuje: 

Na polach wsi Zawada pod War 
szawą znaleziono zakopane w ziemi 
| zwłoki 9-letniej uczenicy 2 klasy 
szkoły powszechnej, Haliny Hoff- 
" manówny. Dziewczynka ta w swoim 
czasie w tajemniczych okolicznoś- 
_ ciach zaginęła, Obecnie okazało się, 
że została na tle seksualnym za: 
| mordowana i zbrodiiarz zwłoki 
| aakopał w polu. 


| 


Mord na Dolfusie 
świętem hitlerowców 


| 
| 
ł - WIEDEŃ, 25.7. (PAT) — Partia 
| narod. = socjalistyczna obchodziła 
bardzo uroczyście i manifestacyjnie 
4a piątą rocznicę zamachu stanu na 
| rząd austriacki, podczas którego za- 
| moxrdowany został kanclerz Dolfuss, 
i Specjalne uroczystości odbyły 
Się na miejscu stracenia Pianetty, 
zabójcy Dolfussa. 


Głęboki kryzys 
w ZMP w Łodzi 


W toku dochodzenia zatrzymany 
został niejaki Stefan Zaręba, chory 
umysłowo i zdradzający zbrodnicze 
_ skłonności seksualne. 

= Warszawski koresp. „Głosu Po- 
h rannego” telefonuje: 

"Według otrzymanych informacji, 
| Związek Młodej Polski w okręgu 
| łódzkim przechodzi okres głębokie. | 
_ go kryzysu. Liczba członków spadła | 
| poniżej 50, a z kilku szumnie wy- 
I stępujących dzielnic pozostały nie- ; 
| dobitki. Powodem tego są walki: 
| wewnętrzne, a nawet ujemny sto- | 
sunek OZN do kierownictwa okręgu | 
ZMP oraz konkurencja Z.. kołami 
_ Młodych OZN. 


| Odpowiedź Palijewa 
= na zarzuty „Nurtu* 


-Warszawski koresp. „Głosu Po- 
| tannego” telefonuje: 

Przywódca frontu narodowej jed- 
ności ukraińskiej Palijew, o które- 
go polemice z prasą polską donosi- 
| liśmy wczoraj, ogłosił list otwarty, 
w którym odpowiada na zarzuty po- 
stawione mu przez red. agencji 
„Nurt”, 

_ Odpowiedź brzmi: „Forma posta- 
| wienia zarzutów, a mianowicie kwe 
| stionowanie źródeł, z których wy- 

dawnictwa Palijewa czerpią docho- 
dy uwalnia od konieczności dawa- 
| nia odpowiedzi. Jeżeli komu to jest 
| potrzebne, władze administracyjne 
| mogą zawsze sprawdzić księgi i u- 
| stalić źródła wpływów”. 
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| Ofiary 
złożone w administracji 
| „Głosu Porannego" 


Młodzież z Teodorćw składa na 
| mchodźcćw zł. 20.—. 
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| Moment z niecodziennej katastrofy, 


chodu okazały 


i 
| 


Niecodzienna katastrofa 
= "OKRE: 


; szyną, wylądował — na samochodzie. Skutki zderzenia dła samo- | wych przez łodzie podwodne. 


$ Nr. 204 


Czang-Kai-Szek nie uznaje 


porozumienia japońsko-angielskiego bez aprobaty Chin 


LONDYN, 25. 7. (PAT). Agen-|Brytania będzie mogła poczynić |osiągnięte bez powiadomienia ambasador w Londynie Kataiszi 
cja Reutera donosi z Czungking: |tylko takie ustępstwa, które nie | rządu chińskiego i bez jego apro był w poniedziałek wieczorem 
Marszałek  Czang-Kai-Szek  0-|będą szkodziły interesom Chin i | baty, będzie bez wartości i nie hę przyjęty przez lorda Halifaxa. 
świadczył wczoraj,. iż jest panner staną w sprzeczności z klau- |dzie mogło nabrać mocy obowią Rozmowa dotyczyć miała zawar 
konany, że bez względu na prag- | zulami paktu 9-ciu mocarstw. zującej. + [tego w Tokio układu brytyjsko- 
nienie uregulowania w drodze | Wszelkie porozumienie angiel| LONDYN, 25. 7. (PAT). Agen-' japońskiego. 
pokojowej sporu o Tientsin, W. |sko - japońskie, dotyczące Chin,'cja Havasa donosi, że chiński | Według informacji z kół chiń- 
,skich ambasador Kałaiszi miał 
zwrócić uwagę rządu brytyjskie 
go na ewentualne rozbieżności 


Angielskie kredyty dla Jugosławii y= == "= 


r a . $ I Jersi gł SZĄ, iż a- 
Pomyślny przebieg wizyty ks. Pawła w Londynie HENA E EPERRA 2A raki 


lifax miał podkreślić, że układ 
BIAŁOGRÓD, 25. 7. (PAT). 


zawarty w Tokio nie wprowadza 

żadnej i ityki W. 
Jugosłowiańska opinia publicz- > J- zmiany do . polityki W 
na oraz tutejsze koła polityczne 
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Zaprzeczając fantastycznym po nia przemysłu zamówieniami na 
głoskom, szerzonym na temat | własne potrzeby, tego co potrze- 
raz d e y pobytu ks. regenta w Londynie, |buje Jugosławia. 

z wielkim zainteresowaniem i | tutejsze koła polityczne sądzą, że| /Z drugiej strony materiał, po- 
zadowoleniem śledzą przebieg | w Londynie zapadnie decyzja eo |chodzący z wytwórni tych|* SAER A 
wizyty ks. regenta Pawła w Lon |do kredytu na sprzęt zbrojenio- |państw, nie może się równać z Japoński na międzynarodową 
dynie. Chociaż podróż ta ma|wy dla Jugosławii. produkcją Anglii i Franeji. Stąd |59ncesję w Kantonie wzmocnił 
charakter prywatny, to jednak, i Ą KAM też oczekuje się tu, że zwłaszcza 
jak wiadomo, ks.: Paweł miał| Dotychczasowi dostawcy sprzę-|w dziedzinie lotnictwa Jugosła- 
sposobność zetknięcia się z czo- tu wojennego dla Jugosławii, wia otrzyma poważne kredyty 
łowymi przedstawicielami rządu |t. j-- Niemcy i Włochy, nie mogą |od Anglii. 

W. Brytanii. dostarczać skutkiem przeciąże- 


Przyspieszony pobór w Kłajpedzie 


Litwini będą musieli odbyć służbę w wojsku niemieckim 


KOWNO, 25. 7. (PAT). Dono-| (Wśród litwinów kłajpedzkich 

szą z Kłajpedy o przyspieszonym |panuje z tego powodu rozczaro- dleniu z kraju kłajpedzkiego Wjnaturalna woda gorzka 
poborze rekruta. Mężczyźni, któ-|wanie. Spodziewali się oni bo-|głąb Rzeszy wszystkich miesz- Franciszka - Józefa powoduje szyb- 
rzy mieli iść do wojska w jesie- | wiem, że zostaną zwolnieni ze|jkańców, którzy przed śni i obfite wypróżnienie i zapobiega 


Brytanii w stosunku do Chin. 


HONGKONG, 25. 7. (PAT). — 
Jak donoszą z Szamen, nacisk 


się wydatnie w dniach ostatnich. 


-Rzeka Perłowa zostanie zam- 
knięta, poczynając od czwartku. 
Niedopuszczone zostaną nawet 
statki brytyjskie, francuskie i a- 
merykańskie, zaopatrujące kon- 
cesję w żywność. Osoby wcho- 
dzące do koncesji i opuszczają- 
ce ją, mają być od czwartku, we- 


skich, poddawne rewizji. 


Przy zaparciu stolca, wzdęciach pod 


o. 3 e p 3 f 47 - 
pogłoski o zamierzonym wysie brzusza i ogólnych dolegliwościach, 


ni lub zimie, zostali wezwani na jsłużby wojskowej w Niemczech. | Kłajpedy nie należeli do partii |S7ę5tokroć powstaniu zapalenia wyrost 
komisję poborową już teraz. Na| W, Kłajpedzie mówi się rów-|narodowo - socjalistycznej. BODO, ZUW YJek. 
komisję poborową musieli sta-|nież o ćwiczeniach i kursach ma-| Gdyby takie przesiedlenie na- 
wić się również litwini. Pójdą |rynarzy w Nidzie, na które zosta |stąpiło, dotknęłoby ono zapewne 
oni do wojska, o ile ustawa o|li wezwani marynarze z czasów | wszystkich Ftwinów, którzy byli 
opcji nie umożliwi im w najbliź |przedwojennych. czynnymi: członkami organizacji 
Inną sprawą, która niepokoi |litewskiej. 
moćno litwinów kłajpedzkich są 


Odwołane wycieczki 
związku „Liga“ 


Warszawski koresp, „Głosu Po- 
rannego” telefonuje: 

Akademicki związek zbliżenia 
międzynarodowego „Liga” ogłasza, 
że wszystkie wycieczki zagraniczne, 
które jeszcze figurowały w progra- 
mie na bieżące lato zostały odwo» 
łane. Nie pojedzie więc „Liga” do 
Jugosławii, ani do Bułgarii, ani do 
Węgier i do Rumunii, 


szym czasie przyjęcia obywatel- 
stwa litewskiego. 
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Najpierw obietnice, później mordęga i głodowanie 


BIAŁOGRÓD, 25. 7. (PAT). —| KOWNO, 25. 7. (PAT). „Lietu- 
W. mieście Maribor aresztowano |vos Zinios“ pisze, że robotnicy |słabym wyżywieniu, 
kilka osób, które zajmowały się |litewscy, którzy, zwabieni obiet-| (Większość zarobków pochła- 
rekrutacją robotników jugosło-|nieami wysokich zarobków w|niają wydatki na jedzenie. Ci zaś 
wiańskich na roboty rolne i do| Rzeszy, udali się nielegalnie na |co zaoszczędzą trochę pieniędzy 
budowy dróg w Niemczech. roboty do Prus Wschodnich, |nie mogą, mimo poprzednich o- 
Aresztowanie nastąpiło - na |wracają coraz liczniej. © - |bietnie, zabrać ze sobą do Litwy 
skutek skargi, wniesionej przez| Skarżą się oni na bardzo cięż-iwięcej jak 10 marek. 
szereg robotników, którzy porzu OPRZE e 
cili w Niemczech roboty i powró 
cili do kraju. 


Powodem porzucenia pracy Ameryka wydala walke 


było złe jedzenie, przeciążenie rozszerzającemu się w Stanach Zjedn. szpiegostwu 
pracą oraz niemożność wy$yła-| WASZYNGTON, 25. 7. (PAT). 
nia zarobionych pieniędzy zagra Rząd Stanów Zjednoczonych po 
nicę.- | AT e dejmuje szereg surowych zarzą-|ły dostępne dla profesorów i stu 
SE REA P dzeń dła ce ta joimnie woj- aat. s 
tych agentów, otrzymywali zupeł: kowych i dyplomatycznych]: 
nie inne warunki płacy aniżełi: a ar r EE a tycznych i aa 
zagwarantowane w kontraktach. (W, roku finansowym 1939 
|Kkontrwywiad seat) 


inicy uciekają z Niemiec 


kie warunki pracy, przy bardzo 


Program Włoch 
Do czego to doprowadzi? 


LONDYN, 25.7, (Tel. wł.) — 
Pismo „Spectator” pisze o trzech 
zadaniach, jakie zamierzają  reali- 
zowąć Włochy: 1) Wcielenie Afba- 
nii do włoskiego aparatu admini- 
stracyjnego, 2) zbrojenia i 3) autar- 
kia. 

Pismo dodaje, że realizowanie 
tych zadań może łatwo doprowadzić 


dynie funkejonariuszy rządo- 
wych. Dotychczas archiwa te by- 


załamania się Włoch. 


100 rowerów dła armii 


4651 śledztw, gdy w roku po- 
przednim było ich tylko 250. 

Szef kontrwywiadu Edward 
Hoover postanowił ponownie o- 
tworzyć biura na Alasce, Hawa- 
jach i Porto Rico, zamknięte w 
maju 1938.r. z powodów oszczęd 
nościowych. 

Ze swej strony departament 
stanu zabrorił dopuszczania do 
archiwów dyplomatycznych od 
grudnia 1918 r. z wyjątkiem je- 


Niemcy szkolą łodzie 
podwodne 


PARYŻ, 25.7. (PAT) — Agencja 
Havasa donosi, iż ćwiczenia floty 
niemieckiej na Bałtyku, odbywają- 
ce się w obecności admirała Raede- 
ra, mają przede wszystkim na celu | W dniu 23 lipca na Wóli odbyła się uroczystość przekazania armii 100 
wyszkolenie łodzi podwodnych. rowerćw typu wojskowego przez oddział zw. strzeleckiego przy fa- 

Zadaniem ćwiczeń jest atakowa- | bryce rowerów A. Kamińskiego. 70 z tych rowerćw wykonali w go- 


M jaka miała miejsce w T:os Angeles 
(Kalifornia). Po starcie samolotu pilot straciwszy panowanie nad ma- | nie i niszczenie statków transporto | dzinach poza służbowych pracownizy - strzelcy tej fabryki, pozostałe 


W |ofiarował na FON - p.Kamiński. Na zdjęciu defilada wojska z otrzy 


się opłakane. ćwiczeniach bierze udział 25 łodzi. marnym sprzętem przez ulice Woli 


dług zapowiedzi władz japoń- 


do inflacji oraz do gospodarczego _ 


Wczoraj 
w Lodzi... 


W tramwaju linii „11“ nieznany 
sprawca wy ciął żytetką kieszeń -pasaże 


— ANĄ 


Strzelał u w WA a własnej 


Wyjaśnienie tajemniczego. zajścia w Konstantynowie 


Donosiliśmy > wczoraj o tajemni- 


rewi Abramowi Majzlerowi (Cegielnia- | czym zajściu, jakie się rozegrało w 


ra 25) i skradł mu portfel z pieniędz- 
mi oraz listy zastawne na sumę zło- 
tych 500.— 

Zaginął w tajemniczych okolicznoś- 
ciach 14-letni Hieronim Kaczorowski 
(Borowa 8). 

Zagineła 14-letnia Rozalia Józefa Mi 
kulska, pracownica domowa (Brzeziń- 
ska 41). Jest ona wzrostu średniego, 
blondynka o niebieskich oczach, twa- 
rzy pociągłej i pełnym uzębieniu. Wia 
domości.o zaginionej władze śledcze .w 
Łodzi proszą kierować do najbliższego 
posterunku policy jnego. 

W czasie montowania samochodu 
na posesji przy ul. Niemcewicza 17 -zp 
stał przygnieciony spadającym z pod-/ 
pory autem 28-letni monter Alfred 
Miller, który odniósł złamanie żeber i 
prawej ręki. 

Na ul. Pabianickiej samochód naje- 
chał na wóz, który został strzaskany. 
Siedzący na wozie 42-letni Szyja Ma- 


kowski (Pabianice, Warszawska. 45) 
odniósł rozbicie czaszki i snimanie 
żeber. 


Poozstawiona bez opieki 3-letnia Re 
beka Rozenbaum (Piłsudskiego ,¿ 40) 
wkręciła rękę w maszynę i'doznała 
zmiażdżenia dłoni. 

Na ul. Wólczańskiej policia zatrzy: 
mała 26-letniego Józefa Blocha ze wsi 
Węglowiec za awanturowanie się w 
stanie nietrzeźwym. 

Przy zbiegu ulic Żeromskiego i i AlI 


` Maja, wskutek najechania przez auto 


doznała złamania ręki 60-letnia Maria 
Pakin (Lutomierska 19). 

W wytwórni Zjednoczonych Rzeźni- 
ków przy ul. Głównej 26, wskutek 
pęknięcia kotła został oblany wrzącą 
wodą 39-letni Paweł Szymański (Mio- 
dowa 3), odnosząc poparzenia niemal 
całego ciała. W stanie beznadziejnym 
odwieziono go do szpitala ubezpicczal- 
ni społecznej. 

Na budowli przy ul. Źwirki 6 spadł 
z rusztowania 35-letni Piotr Samuel |. 
(Zawiszy 36), doznając złamania nogi 
oraz rozbicia czaszki. 

W fabryce firmy Osser (Kilińskiego 
222) będący na praktyce student poli- 
techniki 23-letni Alfred Tyszer (Ruda 
Pabianicka 4) został przygnieciony ma 
szyną i złamał nogę. 

W alei cmentarza na Dołach, w cza 
sie zrywania kasztanów spadł z drze- 
wa 10-letni Henryk Chojnacki (Brze- 
zińska 164). Chłopiec odniósł złamanie 
podstawy czaszki i wstrząs mózgu. W, 
stanie groźnym przewieziono go do 
szpitala. 

Na ul. Limanowskiego dostał ataku 
furii 26-letni Teodor Kreczmer ze wsi 
Reymontów. Furiat rzucał się na prze- 
chodniów, usiłując zadać im ciosy no- 
żem. Odwieziono go do szpitala. 

Na ul. Bruskiej na Zdrowiu dokona- 
no tajemniczego napadu na 38-letnie- 
go Kazimierza Grosa (Zdrowie, . Wiej- 
ska 4). Gdy Gros powracał z synkiem 
do domu, nagle zbliżył się doń jakiś 
osobnik, który strzelił do niego z fu- 
zji i zbiegł. Lekarz pogotowia stwier- 
dził u Grosa przebicie śrutem płuc i 
przewiózł go w stanie groźnym do 
szpitala. s 

Przy zbiegu ulic Piotrkowskiej i 6-go 
Sierpnia, wskutek upadku złamał rękę 
56-letni Szyja Smolak (Legionów 63). 

19-letni Stanisław Mucha (Wólczań- 
ska 50) w czasie rąbania drzewa przez 
nieostrożność odrąbał sobie siekierą 


. dłoń. 


Pies podejrzany o wściekliznę przy 


| Konstantyno: wie, gdzie 


diterackieji m. Łodzi” 


na Placu 
Kościelnym został ciężko -postrzelo 
ny w szyję 28-letni Bronisław Berg 
mân (Konstantynćw, Piłsudskiego 


16). Sprawca, po -dokonaniu' swego 
Z O "A CN AE KW" 


RADIO 
DZISIEJSZY PROGRAM 
RADIOWY 

7.15. Muzyka (płyty). 

6.00 Koncerti poranny muzyczne- 
go ogniska lr AA Dieeum 
Krzemienieckiego. 

8.15 Pogadanka 'polityczna. 

12.03 Audycja południowa. 

13.00 Francuska muzyka symfo- 
niczna. (płyty). 

13.50 Melodie z filuć w dźwięko- 
wych (płyty). 

14.45 „W. świecie baśni” 
dycja dla dzieci. j 

15.15 Muzyka popuiarna w wyk. 
„orkiestry. 

15.45 Wiadomości . gospodarcze. 

16.00 Pozadanka aktualna. 

16.20 Wesołe piosenki. 

16.50 Poranek w miejskim parku 
— pogadanka. 

17.00 Muzyka. pepukttna w wyk. 
crkiestr cygańskich (plyty). i 
18.00 Słynne-symfenis (płyty). 
18.50 „Echa*mocy i chwały”. 
19.00 „Sląska pozytywka” -— we- 

soła audycja. 

13.30 Przy wieczerzy. 

20.10 Odczyt. wojskowy. 

20.25 Skrzynka techniczna — 

Vacław. Janicki. 

20.40 Dziennik wieczorny. 

21.00 Koncert szopenowski w 
wyk. Berkwiczówny. 

21.40 O książce Mieczysława Tre 
tera „Jan Matejko”. 

22.00 .,Pierwszy laursat nagrody 
— Felieton. 
22.15 Koncert solistćw, 


AUDYCJE ZAGRANICZNE 
SOFIA (353) 
19.00 Falstaff” — opera Verdie- 
go. 


au- 


„, SOTTENS (443) 
20.20 Koncert „na skrzypce Bor- 
ghiego i Koncert Vivaldiego na 
skrzypce i obćj z orkiestrą. 


SZTOKHOLM (426) 


'21.45 Sonata forte: lanowa Cis-moll 


Beethovena. 


FLORENCJA. (492) 
21.00 ,„Rycerskość wieśniacza” = 
opera Masczgńiego. 
WIEDEŃ 607) 
21.00 Symfonia D-dur Haydna, Se- 
renada D-dir Mozarta. i Tańce 
niemieckie Beethovena. 


 |szłajna wyrzucono - 


czynu, odjechał autem do: Łodzi. 

Wczoraj zajście..to. zostało wy- 
jaśnione. Do 12. kom. pol. zgłosił 
się Bronisław Rajski, szofer; zatrud 
niony w-firmie „„Desurmont, Motte 
i S-ka”. (W Slczańska, 219),. który 
zameldował, że - orńegdaj przyjechał 
samochodem -- do Konstantynowa, 
gdzie zatrzymał się na chwilę. Ww 
tym momencie zaczepił go . jakiś 
osobniki- Szofer iw: obronie- włastiej 
strzelił do napastnika, | 


Mięso mie 

wbrew zabiegom 

Jeszcze w maju r. b. cech rzeźni- 
ków w Łodzi podjął starania o pod 
niesienie cen na mięso i jego prze- 
twory. o 10 proc., podając jako uza- 
sądnienie wniosku zwyżkę cn 
zwierząt rzeźnych. 

Akcja. cechu zakończyła się nie 
powodzeniem, gdyż władze katego- 
rycznie odrzuciły. |(wniosęk, - pozo- 
stawiając dotychczasowy cennik 
maksymalny. 

Po decyzji władz'w czerwcu r. b. 
obecnie cech: rzeźników ponowił 
próby podwyższenia cennika. 


Rajskiego zatrzymano,  ckazało 
się .bowiem, że on to właśnie: cięż- 


| pracow nicy 


Dalsze ofiary 
na ścigacz 


Robotnicy Polskiego Monopolu Tyto 
niowego wytwórnia w Łodzi złotych 
4,795,97, Oddział LMK. w Sieradzu — 
zł. 2,000.— I. Kramarz w Łodzi złotych 
15.—, Marian Gliński w Łodzi zł. 15.— 
oddziału 6 drogowego 


Ko 'zranił Bergmana. Dalsze sledz- Łódź- Fabryczna zł. 9,85, oddział przy 


two ustaliło, że zraniony Bergman 
jest znanym policji awanturnikiem. 

"W stanie. zdrowia bergijana, 
przebywajątego «w szpitalu*św. Ro: 
dziny w Łodzi, nastąpiło wczoraj 
dalsze pogorszenie. Wskutek pora- 
żenia kręgów szyjnych uległ 


KWK. w Krośniewicach zł. 91,10, stow. 
weteranów b. armii polskiej we Fran- 
cji placówka Łódź zł. 50.—, Ginsberg 
Natan w Łodzi zł. 55—, Icchok Henoch 
Widawski w Łodzi zł. 15.—, kupcy ryb 
ni i handlarze rybni w Łodzi zł. 331,— 
oddział przy 3 oddziale  ruch.-handl. 
st. Łódź-Fabryczna zł. 65.10, łódzka 


OM |kompania legii inwalidów wojennych 


paraliżowi ijest słaba nadzieja u-| wojsk polskich zł. 185.42, oddział LMK 


trzymania go przy życiu. (l) 


podrożeje 
cechu rzeżników 

W -sprawie tej odbyła się już 
konferencja u władz wojewódzkich, 
przy. czym zę strony rzeźników ogra 
niczono żądania do podwyższenia 
cen niektórych. lepszych (droż- 
szych); gatunków. 

. W czwartek, dnia 27 b. m. wy- 
jeżdża. do- Warszawy delegacja ce- 
chu rzeżników, która. odbędzie kon 
ferencję. w min. spr. wewn. Na tej 
konferencji zapadnie ostatecznie 
decyzja władz, co do nowego cen- 
nika na mięso i jego przetwory. 


Dramatyczna eksmisja 


- Dziesięć osób bez 


Wczoraj przed południem 
dom przy PI. Boernera 7 stał 
się terenem dramatycznych 
scen, 

W małej izbie w tym domu 
zamieszkiwały dwie biędne ro- 
dziny, składające się z 10 osób: 
J. Ajzenberg z żoną i 4 dzieci w 
wieku od 2 do 14 lat, oraz A. 
Borensztajn z żoną i 2 dzieci. 

Właściciele domu: Majer Ra- 
ipaport i Dawid-Ber Radzyner 


“| wystosowali ostatnio do. sądu 


skargę przeciwko tym dwum ro 
dzinom, domagając się eksmi- 
sji, ponieważ lokatorzy zalegali 
z opłatą komornego w. kwocie 


«150 zł. Sąd wydał wyrok eksmi 


syjny. 

-. Wczoraj zjawił się komori. 
W międzyczasie -obie rodziny 
z. datków litościwych osób ze- 
brały 100 zł. i chciały wręczyć 
„je właścicielom domu, aby. od- 
roczyli eksmisję. Spotkały .się 
jednak z odmową i komornik 
przeprowadził eksmisję. 

Rzeczy: Ajzenberga i Boren- 
na podwó- 
rze, mimo ulewnego deszczu. 
10 osób pozostało hez dachu 
nad głową. 


l zbiegu ulic Śródmiejskiej i Żeromskie p A EE AAAA 


CENNY DAR. 
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go pogryzł 9-letniego Samuela Masło 
(Lotnicza 12). ` (1). 

Z okna swego mieszkania na II pię- 
trze przy ul. Matejki 24, w celach sa- 
mobójczych wyskoczył na ulicę 37-let 
ni Antoni Piętka. Denat doznał złama- 
nia ręki i nogi i w stanie groźnym 
przewieziony został do szpitala. Przy» 
czyna samobójstwa — niesnaski rodzin 
ne. 

Przed domem przy ul. Piotrkowskiej 
43 został najechany przez auto 41-letni 
Sz. Lehenbaum (Zgierska 80), ulegając 
ogólnym obrażeniom ciała. (m 


TEATR i SZTUKA 


TEATR MIEJSKI 


Dziś o godz. 20.30 sztuka „Gstówiek 


pod mostem* w Stefana 
Wronckiego. 
'TEATR LETNI 
Dziś komedia muzyczna „Baron Kim 


mel“. 


ZESPÓŁ IDY KAMIŃSKIEJ 
Dziś wystąpi Ida A 78 w sztu- 
ce „Szczęście Frydy“. Ceny zniżone. 


reżyserii 


Batdzo cenny nabytek -w° postaci 
wożennej pôlskiej otrzymało morsk 


niezwykle pięknego modelu fregaty |t 
je mużeum rybackie w. Wielkiej 


„Wsi — Władysławowie. 


dachu nad głową - 


W czasie eksmisji rozgrywały 
się dramatyczne sceny. Zebrał 
się tłum, który głośno wyrażał 
swe oburzenie. (1) 


z pobytem w VICHY, 


Premiery teatralne 
„Szczęście Fryciy: 


w wykonaniu zespołu Idy Kamińskiej 


stych. Ich radości, troski, ich los 
i szczęście są może. tuzinkowe, ale 
ich uczucia są gorące, jak lawa, i 


_Zespćł. znakomitej reżyserki i 
artystki-żydowskiej, Idy: Kamiń- 
skiej, występujący gościnnie w 
łódzkim Teztrze Polskim, pokusił 
się.w obecnym sezonie teatralnym 


+6 „dokonanie “kilku ekspsrymentów - 


scenicznych. "Teatr wystawił dwie 
stylizowane sztuki. hiszpańską 
(Lope de Vega) i żydowską, w któ 
cych dał upust swemu bujnemu tem 
peramentowi artystycznomu, praw 
Gzając* jednocześnie: proporcję mię- 
dzy swymi wysokimi ambicjami, a 
możliwościami. Aczkolwiok ta ana: 
liza wypadła korzystnie i spektakle 
potrafiły ściągnąć na. siebie: uwagę 
szerokich rzesz publiczności, zarćw 
na swoją powagą, jak i barwnością, 
te jednak Kamińska uważała o- 
becnie za stosowne . powrćcić. do 
swego normalnego rspertuarn sztuk 
naturalistycznych. 
‘Ostatnia: premiera nie jest .sztu- 
ką z t. zw repertuaru europejskie- 
„Szczęście Frydy” Kalmanowi- 
cza — to: zwykły, amerykański 
melodramat z badpy - endem, albo 
raczej. bezp retensjonalna komedyj- 
ka, 'w: ktćrej akcja rozgrywa się 
*-=środowisku ludzi i szarych: i+ pro- i pro- 


POCIĄG TURYSTYCZNY do FRANCJI i SZWAJCARII 


BUDAPESZT, WENECJA, NICEA, PARYŻ, ZURICH, MEDIOLAN. 


12/VILI — 2€/VIII 


zł. 395,— 


Zapisy i informacje: Wasons-Liisi(ook. Sowie 68; : tek. 170- 70 


WYCIECZKI 


DO FRANCJI 


‘Odjazdy w dn. 3 lipca, sierpnia i września 
| oraz wyjazdy indywidualne, 


FRANCOPOL t44 Piotrkowska 1042 


w Tomaszowie Maz. zł. 27,—, 4 p. a. ©. 
zł. 150.75, robotnicy Banku Spółdziel- 
czego w Łodzi zł. 4.25, rada pedago- 
giczna gimnazjum im. E. Orzeszkowej 
w Łodzi zł..42.—, składnica materiału 
intendenckiego nr. 4 w Łodzi zł. 51.35, 
starostwo powiatowe łaskie zł. 10.50, 
zw. rob. przem. spożywczego w Polsce 
oddział mięsno - wędłiniarski w łodzi 
zł. 251.23, oddział LMK przy parowo- 
zowni w Piotrkowie Tryb. zł. 71.60, 
oddział LMK przy firmie Union Texti- 
le w Łodzi zł. 50.— oddział LMK przy 
zarządzie miejskim w Łodzi zł. 50.—, 
ognisko zw. nauczycielstwa polskiego 
w Łęczycy zł. 45.—-, powiatowy komi- 
tet obywatelski FON. w Łasku zł. 1520, 
obwód LMK w Łowiczu zł. 351.45, Cz, 
Walkowski w Łodzi zł. 25— oddział 
LMK przy zarządzie miejskim w Łodzi 
zł. 150.80, członkowie łódzkiego koła 
zw. POW. zł. 100.50, pracownicy firmy 
Instalacja elektryczna J. Jakobson w 
Łodzi zł. 3.— 


Kronika reporterska 
województwa łódzkiego 


Na torze kolejowym w Łakoszynie w 
pobliżu Kutna został przejechany przez 
pociąg Marian Majewski z Kutna (Łą- 
koszyńska 5). Majewski wracając z pra 
cy, nie zauważył nadjeżdżającego po- 
ciągu i dostał się pod koła ponosząc 
śmierć na miejscu, 


% 


NIOEI lub DINARD 


prawdziwe, jak ich własna rze- 
czywistość. Osoby, działające w 
sztuce, nie są zakrojone na. miarę 
Fidiasza, jednak w iek hezpośred- 
niości i dobroci, w wierności i od- 
dariu — jest coś bohaterskiego, co 
jest godne podziwu. Romans Fry- 
dy i Goldena, nimo swego czysto 
mieszczańskiego podłoża, stajo się 
w świetle akcji wielką miłością, 
wzruszającą swą nieskazitelnością 
i bezpośredniością odczuwania. 


Zespół na czele z Idą Kamińską, 
kreującą rolę tytułową — spisał się 
doskonale. Najtrudniej bowiem jest 
zagrać rzeczy najprostsze, najtrud- 
niej wydobyć prymityw instynktów 
ludzkich. Jeden  przejaskrawiony 
gest, luk słowo, a już gotowa szar- 
ża i kicz. Kamińska w roli gospo- 
ayni, zakochanej w swym chlebo- 
dawcy - wdowcu, umiała wnieść na 
scenę tyle prostoty i uroku, że 
szczęście Frydy napełniło radością 
zerca' widowni. 

Świetnie prezentował się i do- 
brze zagrał swą rolę M. Melman. 
Szlachetne akcenty miała gra Kur- 
lendera. Na miejscu była D, Fa- 
xiel, zaś miłym bobasem była mło- 
dziutka Liza Domb. Przedstawienie 
'aa zapewnione powodzenie, 


St. Gel. 


Gałecki na obozie 


Alexa Jamesa 


| 
| 
Í 
| 


James, 


Od prawej: trener p. Alex 
sekretarz PZPN p. Giełda i trener 
PZPN, p. Marian Spojda. 


Na obozie Alexa Jamesa na 
Bielanach gracze i instruktorzy 
piłkarscy znajdują się obecnie 
w dobrej kondycji. Wczoraj ra- 
no trener James przeprowadził 
ostry trening połączony z bie- 
giem długodystansowym, po- 
czym wyłosił pogadankę na te- 
mat ćwiczeń kondycyjnych. 

Z powołanych na drugi obóz 
instruktorski przybyło dotych-, 
czas 12 uczestników, a m. in. 
Gałecki z Łodzi i Szabakiewicz $ 
ze Lwowa. 

Skład drużyny na czwartko- 
wy mecz z Szegedem, ustalony 
zostanie przez trenera POZ 
w środę. 


Bokserzy Hakoahu 


przygotowują się do se- 
zonu 


Bokserzy łódzkiego Hakoahu roz 
poczynają już przygotowania do 
zbliżającego się sezonu i we wto- 
rek, 1 sierpnia. odbędą pierwszy 
trening. 

W tym sezonie drużyna bokser- 
ska Hakoahu ulegnie wzmocńieniu, 
gdyż wraca z wojska Mossman. 
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PZPN nie zatwierdził łódzkiego WSS 


gdyż nie daje on gwarancji spokojnej pracy 


Jak nas informują, wydział 
spraw sędziowskich przy PZPN. 
nie zatwierdziły jednak kicrow- | 
nietwa łódzkiego WSS. w skła- 
dzie, w którym wybrane zosta- 
ło na nadzwyczajnym walnym 
zgromadzeniu w dn. 17 czerw- 
ca i w związku z tym polecił p. 
Krachuleowi sprawowanie na- 
dal funkcji komisarza. 

Wydział spraw sędziowskich 
PZPN. odmowna decyzję swą 
oparł na tym, iż wybrany skład 
nie daje — jego zdaniem 
gwarancji spokojnej i rzeczo- 
wej pracy sportowej. 

W dniu jutrzejszym komisa- 
ryczny zarząd WSS. w porozu- 
mieniu z ŁOPZN. ustali termin 


Rowy 


"czwarty etap wyścigu dokoła Pol- 


, ciężka i obfitująca w niespodzianki. 


| 


GLOS SPORTOWY 


C Lódź, dnia 26 lipca 1939 


Dramatyczny przebieg 


czwartego etapu wyścigu dookoła Polski 
Witek (Emigracja) pierwszy na mecie. -- Napierała leaderem biegu 


Wczoraj rozegrany został na tra- 
sie Rzeszów — Kraków (195 klm.) 


ski. Trasa wyścigu była wyjątkowo 


W czasie wyścigu spadła kilkakrot- 
nie rzęsista ulewa, co spowodowało, 
że szosa stała się bardzo błotnista. 
Jazdę utrudniał falisty teren na 
ostatnich kilkudziesięciu kilome- 
trach, 

Po pierwszych 5 kim. w grupie 
| czołowej znajdują się obaj węgrzy. 
J. Kapiak, Wiśniewski, Rzeznicki, 
Wasilewski i Kończak. Wiśniewski 
startuje z obandażowanym kolanem 
Na 7-mym kilometrze przebijają 
gunty: Łoza, Zagórski oraz węgrzy 
Maedi i Goeroe. W krótkich odstę- | 
pach czasu następują dalsze wypad- | 
ki przebicia gum, a na 24 kilome- 
trze z tego samego powodu odpada 


z czołówki Wiśniewski. 

Losy wyścigu rozstrzygają się 
na 57 kilometrze. Witek (emigracja) 
inicjuje ucieczkę, zakończoną po- 
wodzeniem i odtąd prowadzi wyścig 
aż do mety. Witek jedzie samotnie 
w znakomitej formie, powiększając 
systematycznie odległość, dzielącą 
go od czołówki. 

Na punkt odżywczy w Mościcach 
(86 klm. od startu) przybywa pier- 
wszy Witek, mając już 5 minut prze 
wagi nad następnym zkolei Major- 
czykiem, a 6 min. nad grupą: Napie- 
rała, Wasilewski, Kapiak J., Duda, 
Maślankiewicz, Konczak i Rzeznic- 
ki. Do Bochni, mimo przebicia po 
drodze gumy, przybywa Witek rów 
no w 4 godziny, o 9 min. przed sa- 
motnie jadącym Majorczykiem, o 
11 min. w tyle za leaderem wyścigu 
przybywa do Bochni (133 klm. od 


| 


startu) grupa 9 zawodników z Na- 
nierałą i Kapiakiem J, na czele. 
Na 20 kim. przed startem Witek ma 
już 13 min. przewagi nad Napierałą, 
a 19 nad następnymi zkolei Marce- 
lakiem i Rzeznickim. 


Na ostatnim odcinku tego etapu, 
wskutek ciężkich warunków tere- 
nowych i ulewy, jadący w tyle ko- 
larze zaczęli się masowo wycofywać 
Na metę do Krakowa przybyło w 
ciężarowym samochodzie 13 zawod- 
ników. 

Na metę do Krakowa pierwszy 
przybywa Witek, który ostatnie 50 
kim. przebył ze złamanym pedałem. 
Witek mimo to uzyskał 16 min, 
przewagi nad następnym zkolei Na- 
pierałą. 


Wyniki czwartego etapu przed- 
siawiają się jak następuje: 


Alicja fra i śpiewa... 


zadziwia 


alaca kariera Marble — majliepszej 


kobiecej ralciety swiata 


25-letnia mistrzyni świata w 
tenisie Alicja Marble, zdobyw- 
czyni potrójnego mistrzostwa, 
w Wimbledonie, a mianowicie 
w grze pojedyńczej, podwójnej 
i mieszanej, powróciła już do 
Ameryki. Rzecz zrozumiała, że 
pogromczynię Jędrzejowskiej wi 
tają owacyjnie za oceanem i z 
tej okazji dowiadujemy się o 
niej ciekawych szczegółów bio- 
graficznych. 

Już po drodze, na okręcie, 
młoda amerykanka musiała się 


ponownego nadzwyczajnego 
walnego zgromadzenia łódzkich 
sędziów piłkarskich, celem po- 
nownego dokonania wyboru 
władz. R 

W związku z wyjazdem ko- 
misarza p. Krachulca na urtop, 
funkcję jego zastępczo peł- 
nić będzie w tym okresie naj- 
prawdopodobniej p. Raettig. 

Należy przypuszczać, iż po- 
nowne wybory do władz WSS. 
wysuną ludzi, dających rękoj- 
mię, iż praca w tym wydziale 
pójdzie po właściwej już linii. 
Jest to rzeczą bardzo ważną ze 
względu na zbliżający się począ 
tek rozgrywek mistrzowskich 
rundy jesiennej. 


zkiac 
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rady naukowej wychowania fizycznego 


Pan Marszałek Edward  Śmigły 
Rydz, przewodniczący rady nauko 
wej wychowania fizycznego ustalil 

` w porozumieniu z ministrem spraw 
wewnętrznych oraz 
relig. i ośw. publ. 


z ministrem | ppłk. 
następujący | ro, red. Kazimiera Muszałówna, doc. | 


doc. dr. Edward Czarnecki, dr. 
Wanda Czarnocka Karpińska, 
ppłk. doc. dr. Władysław  Dysow- 
ski, instr. Janina Kutznerównia, | | 
doc. dr. Włodzimierz Missiu- 


skład rady naukowej na dwulecie | dr. Jan 1 Mydlarski, płk. dr. Jerzy | 


1.7 1939 — 1.7 1941 r. 

Członkowie z urzędu: Marszałek 
Edward Śmigiy - Rydz — przewod 
niczący rady naukowej w. f., 
bryg. dr. Stanisław Rouppert — 
wiceprzewodniczący rady w. f., wi- 
ceminister opieki społecznej — dr. 
Eugeniusz Piestczyński, dyrektor 
państwowego urzędu w. f. i p. w. 
— gen. bryg. Kaz. Sawicki, na- 
czelnik wydziału wychowania w mi 
nisterstwie w. r. i o, p. 


Wiktor 
sier inż. 


Ambroziewicz, wicemini- ` 


gen. | 


Nadolski, wiz. Helena Olszewska, 
prof. dr. Eugeniusz Piasecki, doc. 
| dr. Eleonora Reicherówna, prof. 
dr. Tadeusz Rogalski, ppłk. doc 
dr. Michał Resnowski, 
rian Sikorski, prof. 
Szulc, minister pik. dypl. Juliusz 
Uirych, dr. Czesław  Wroczyński, 
ppłk. Władysław Ziętkiewicz. 
Funkcję sekretarza rady nauko- 
wej wychowania fizycznego na 
okres nowej kadencji p. Marszałek 


wiz. Wale- 
dr. Gustaw 


ziriierze Muszałównie, 


Aleksander  Bobkowski, | 


pilnie uczyć kilku nowych prze 
bojów, jest ona bowiem jedną 
z najlepiej w Ameryce płatnych 
śpiewaczek nocnych kabaretów. 
Rodzaj jej piosenek jest, jeśli 
można to tak określić — lirycz- 
no - satyryczny. Ostatnie jej pio 
senki jak , „Dziękuję za pamięć" 
albo „„W. mojej samotności* 
właśnie taką mieszaniną. 
Jasnowłosa Marble dzięki te- 
nisowi słała się piosenkarką i 
dzięki pioseńkom stała się naj- 
lepszą tenisistką wszystkich cza 
sów po Zazannie Lenglen. Zresz 
tą znawcy tenisa w Wimbłedo- 
nie twierdzą, że nawet „boska“ 
Lenglen nie potrafiłaby w naj- 
lepszej swej formie wygrać z 
Marble chociażby jednego seta. 
Historia Alicji Marble jest na 
prawdę zadziwiająca. Jako szes 
nastolatka była wielką nadzieją. 
tenisową Ameryki. Później, a 
mianowicie przed pięciu laty, 
załamała się w Paryżu zupełnie. 
Lekarze stwierdzili u niej nie- 
bezpieczną anemię i rozstrój 
nerwowy. Do Ameryki wróciła 
jako zupełnie wykończona. 
Wówczas to zetknęła się z te 
nisistką: mrs. Eleanor Teunant, 
która postanowiła ja uleczyć. — 
Przepisała więc jej dietę: dużo 
mięsa nie zupełnie wysmażone- 
go, wiele sałaty i obowiązkowe 
godziny śpiewu, przy tym roz- 
brat z tenisem. 
Po co śpiew? Otóż po to, aby 


są 


Í jej organy oddechowe należycie 


wzmocnić. 

Niefortunna dotąd tenisistka 
zastosowała sie sumiennie do te 
go programu kuracji. Pewnego 
razu, na jakimś zebraniu towa- 
rzyskim, zaśpiewała piosenkę. 
są zadecydowało o jej przyszłoś 

i. Śpiew jej, a raczej interpre- 
cja piosenki nadała treść ba- 
nalnemu tekstowi. Pełnia uczu- 
cia, a z za tego jakgdyby śmiech 
przez łzy i dyskretna auto - iro- 


Powodzenie jej. jako śpiewa- 
czki wzrastało szybko. Wkrótce | 


piosenki. / 
Teraz mogła wrócić do teni- 


PT 
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sa, gdyż anemia i osłabienie ner 
wowe zniknęły bez śladu. — To 
właśnie, co budziło najżywszy 
podziw w W imbledonie, to był 


jej.upór, zaciętość i niesły: chany, 


spokój. Przy tym było w jej 
grze coś dziwnego. Gdy posyła- 


ła przeciwniczkom piłki nie do; 


odbicia, miała taką minę, jak 
gdyby to jej samej sprawiało 
przykrość. „Obok triumfu, spoj 


rzenie jej wyrażało %51“ — pisał 


jeden z wrażliwych dziennika- 
rzy. 

Na razie więc Śpiewa. ale za 
rok zapewne znowu zagra. — A 
jak długo będzie tak naprze- 
mian Śpiewała i grała — wszyst 
kie jej przeciwniczki będą mia- 
ły minimalne widoki na tytuł 
mistrzyni. Nawet nasza znako- 
mita Jadwigą. 


na mistrzostwa kolarskie 


1) WITEK 6:25:03,2, 2) Napierała 
6:41:05, 3) Rzeznicki 6:42:39,6, 4 
Ignaczak 6:46:24,4, 3) Loza 
6:51:48,2, 6) Bieniek 6: 55:57, 7) Cie: — 
niewski 7:02:23,2, 8) JASKÓLSKI i 
1:05:01, 11) Marcelak, 12) Kapiak 
M., 15) LESKIEWICZ. 

Klasyfikacja ogólna po 4 etapach 
wyścigu przedstawia się nast.: 

1) NAPIERAŁA 23:51;47, 2) Rzez 
nicki  23:52:50,8, 3) Bieniek 
24:21:36:2, 4) JASKÓLSKI 24:24:15, | 
5) Ignaczak 24:38: 52, 6) Cieniewski. 
2444:29, 7) Zagórski 24:48:34, $), 
Mercelak _ 24:50:19,4, śą Łoza | 
24:57,57, 10) Wójcik W, 25:07:54, 
11) Witek 23:23:07,6, 12) LEKIB- 
WICZ, 15) Kapiak M. 18) WASI- 
LEWSKI. f 


Jędrzejewski wyjedzie 


świata 


Tegoroczne kolarskie mistrz 
stwa świata odbędą się w drugiej 
połowie sierpnia w Mediolanie, Na 
zawody torowe wyjechać ma do 
Mediolanu dwuch kolarzy polskich, 
przyczym niemał pewny już jest 
wyjazd łodzianina Jędrzejewskiego 
(Zjednoczone), który w tym sezo 
nie znajduje się w znakomitej for - 
mie i pokonał swego najgroźniej- 
szego rywała Kupczaka, 


15 piłkarzy Bar-Kochby 
otrzyma skreślenie 


Sprawa „buntu* piłkarzy łów. 
kiej Bar-Kochby znalazła wreszcie 
swój epilog. Wydział gier i dyscy: 
pliny ŁOZPN po przeprowadzeniu * 
dochodzenia wydał polecenie zaq 
rządowi Bar-Kochby udziełńć 15 
graczom skreślenia. 

Piłkarze Bar-Kochby „zbumtowa- 
Ñ” się na skutek  tarć wewnętrz- 3 
nych w klubie., Utworzą onni praw 
dopodobnie drużynę „dziką”, a kil- 
ku z nich ma zasilić pozostałe klu- 
by żydowskie w Łodzi. F 


uL 4 


Gdzie sie podział p. Tesche 


generalny sekretarz łódzkiego Automobilkiubu? 
Istnieje przypuszczenie, że zbiegł do Niemiec 


Popularną osobistością na 
gruncie łódzkim był p. Edmund 
Tesche, działający w sferach 
sportowo automohilowych. 
Był on przedstawicielem zagra- 
nicznych firm samochodowych. 


Od szeregu lat zajmował sta- 
nowisko generalnego sekreta- 
rza łódzkiego Automohil-Klubu, 
Poza tym przeprowadzał egza- 
miny na kierowców samocho- 
dowych i był członkiem Union- 
Touringu. 


Nie małe więc wrażenie wy- 


wołało nagłe zniknięcie p. Te 
schego. 

Przed dwoma tygodniami 0 * 
świadczył on swemu szoferowi, 
że wyjeżdża na dzień do War: 
szawy. 

Od tej chwili minęły już dwa 
tygodnie. Pan Tesche znikł. Isl- 
nieje przypuszczenie, że zbiegł 
do Niemiec. | 

W sprawie tajemniczego zuik 
nięcia p. Teschego toczy się d0 , 
chodzenie. : Oczywiście, wyniki 
pie mogą być narazie ujawnie 
ne. 


Qbozy p. w. w Sulejowie i Rudzie 


Jedne się skończyły drugie się zaczynają 

W dniu wczorajszym zakończone 
zostały w Rudzie pod Skierniewica- 
mi i Sulejowie kilkunastodniowe 
obozy p. w. dla młodzieży wieczo- 


rowych szkół dokształcających i za- 
wodowych. Młodzież ukończyła obo 
izy z dobrym naogół wynikiem, wy 


"|poczęto pisać dla niej specjalne | wożąc z pobytu na nich jak naj- 


lepsze wspomnienia, 


Na obozie w Sulejowie z inicjaty 


l 
KRurkowi, przeznaczając ją na ści 


gaez imienia wicepremiera inż. Er 
geniusza Kwiatkowskiego. 


Okręgowy urząd W. F. przewie 
duje jeszcze dalszą akcję obozową. 
Mian. 3 sierpnia uruchamia się W 
Sulejowie dwutygodniowy obóz. 
dla absolwentów szkół powszedjii 
nych. Będzie to obóz w całym tego 
słowa znaczenia wypoczynkowy z 


W dniu jutrzejszym odbędzie się; wy jednej kompanii przeprowadzo- | programem wychowania fizycznego © 
w Warszawie mecz piłkarski między | no zbiórkę na FOM. W szlachetnej| W Rudzie w tym samym czai 


zespołem najlepszych piłkarzy pol- | rywalizacji wzięli udział mieszkań- | po raz 
obozie | cy Sulejowa, oraz letnicy. Dała ona 
| treningowym w Warszawie 'pod kie | piękny wynik. W sumie rebrano 
Członkowie z nominacji: Kurator | Śmigły - Rydz powierzył red. Ka- | |rownictwem angielskiego 


skich, zgromadzonych na 


trenera | ckoło 250 zł. 


| Alexa Jamesa, a znang drużyną wę | przy ognisku kierownikowi okręgo- 


„gierską Szeged. 


| wego urzędu w., w. 


Bk 


| 


Kwotę ię wręczono i | biedniejsze dzieci łć 
| rych pobyt na ni: 
ppik. ' 


pierwszy zorganizowany | 
będzie obóz dla dziewcząt do lat 
14. Znajdą się na tym chozie naj: 
e, dla któ: 
u bedzie prawdzi 


wą przyjemnościz. 


- Łódź, 26 lipca 1939 


Rynek bawełny amerykańskiej 
w początkach lipca znamionowała 
tendencja raczej mocna. Wpłynęły 
ca to zarówno momenty gospodar- 
cze, jak i pozagospodarcze. Z jed- 
nej strony zanotowano zwiększone 
zakupy eksporterów Nowego Orle- 
anu oraz odbiorców na rynku in- 
dyjskim. Handel bawełniany dys- 
kontował w ten sposób w pewnej 
mierze oczekiwane posunięcia we- 
wnętrzno - polityczne na odcinku 
bawełny. Posunięcia te dotyczyły 
ustalenia rządowej polityki popie- 
rania bawełny i rokowań, toczą- 
cych się pomiędzy. rządami Stanów 
Zjednoczonnych i W. Brytanii w 
sprawie większej transakcji kompen 
sacyjnej. Poza tym pewien wpływ 
wywierają również energiczne przy- 
gotowania rządu Stanów Zjedno- 
czonych do wyznaczonej na 5 wrześ 
nia międzynarodowej konferencji 
bawełnianej w Waszyngtonie. Jeże- 
li chodzi o politykę oficjalną na 
odcinku bawełny, to znalazła „ona 
swój wyraz w przyjętej przez senat 
ustawie © popieraniu rolnictwa. 
Przewiduje ona na te cele 1.205 


` milionów dolarów, t. į. o 250 mi- 


lionów więcej, aniżeli w r. ub. i o 
370 milionów więcej ponad preli- 


minowaną przez rząd za ten cel |. 


kwotę. | 

Transakcja kompensacyjna, jaka 
doszła do skutku między Stanami 
Zjednoczonymi a W. Brytanią obję- 
ła 600.000 bel bawełny północno- 
amerykańskiej, wzamian za 80 tys. 
ton kauczuku, który Anglia dostar- 
czy Ameryce. Bawełna, jaką Sta- 
ny Zjednoczone dostarczą Anglii 
pochodzić będzie z zapasów rządo- 
wych i pokrywa się z półrocznym 
przywozem sirowca północno-ame- 
rykańskiego do Anglii. 80.000 ton 
kauczuku odpowiada rozmiarom 
2-miesięcznego spożycia tego su- 
rowca w Stanach Zjednoczonych. 
Jest rzeczą zrozumiałą, že ta ol- 
brzymia i jedyna w, swoim rodzaju 
transakcja kompensacyjna zawarta 
pomiędzy obu krajami, które za- 
zwyczaj, z uwagi na swą liberali- 
styczną politykę gospodarczą, 
przeciwstawiały się kompensacjom 
— wywołała rozbieżne komentarze 
i opinie. Rządy obu krajów w 
enuncjacjach oficjalnych podkre- 
śliły jednak, że chodziło w tym wy- 
jatkowym wypadku nie o normal- 
ną transakcję handlową, ale li tyl- 
ko o możliwie szybką mobilizację 
zapasów surowcowych, związanych 
z tworzeniem rezerw wojennych. 
Tym również tłumaczy się niezwy- 
kła szybkość sfinalizowania roko- 
waú, Dlatego też właśnie zapasy 
tych surowców nie będą rzucone 
na rynek i zużyte będą dla celów 
produkcji jedynie w razie wybuchu 
wojny. W. przeciwnym razie byłyby 
one likwidowane w ciągu 7 lat na 
podstawie specjalnych porozumień, 
pomiędzy obu rządami i zaintere- 
sówanymi czyndikami gospodarczy- 
mi. Nie można również nie pod- 
kreślić, iż, jeżeli chodzi o dostawę 
80.000 ton kauczuku, to z uwagi 
na istniejące międzynarodowe ogra- 
niczenia produkcji tego Surowca o- 
każe się niezbędne powiększenie 
kwot produkcyjnych, przez między- 
narodowy kartel kańczuku, Zwię- 
kszenie produkcji o 10 proc. miało- 
by nastąpić na okres 6-ciu miesię- 
cy. Pierwsze transporty bawełny, 
związanej z transakcją kompensa- 
cyjną będą mogły odejść do Anglii 
w końcu września, a to w związku 
z koniecznością ratyfikacji porozu- 
mienia anglo-amerykańskiego przez 
senat i przeprowadzenia szeregu 
formalności, na tle istniejących w 


Ameryce przepisów o finansowaniu | 


zbiorów bawełny przez rząd. Przy 
tej okazji nadmienić należy, że ro- 
kowania w sprawie analogicznej 
transakcji podjęte zostały pod ko- 
niec czerwca przez Stany Zjedno- 
czone z Holandią i Belgią. 
Najpoważniejsze stosunkowo tru- 
dności wyłaniają się dła rządu Sta- 


Firma „Eiłingon* podejmuje 
inicjatywę w sprawie zakrojo- 
nego na szeroką skalę eksportu 
| konfekcji na rynek angielski. — 
Poprzednie starania o zorgani- 
zowanie eksportu konfekcji, 
nie powiodły się, co tłumaczono 
wadliwą organizacją produkcji. 
Firma skontaktowała się z na- 
kładcami koniekcyjnymi, któ- 
rym udzieliła poważnych zamó 
wień, ci zaś z kolei rozdzielali 
otrzymane zamówienia pomię- 
dzy chałupników krawieckich. 
W tych warunkach, ceny kon- 
fekcji musiałyby być odpowied 
nio wysokie, ponieważ w cenach 
płaconych przez firmę Eitingon 
musiał się mieścić zarobek na- 
kładcy oraz płace chałupników 
i czeladników. Obecnie nastąpić 
ma zasadnicza zmianą w orga- 
nizacji produkcji i eksportu. — 


powyższym ceny płacone kraw 
com uległy znacznej obniżce, co 
zwiększy zdolności konkurencyj 
ne na rynku angielskim. 

W. ostatnich tygodniach skie- 
rowano na rynek angielski po- 
ważne partie spodni konfekcyj- 
nych różnych. gatunków (dla 
górników, dla robotników fabry 
cznych, spodnie t. zw. brazylij- 
skie dla kolonii itp.). Narazie 
próby te udały się, a firma o- 
trzymała stosunkowo duże za- 
mówienia. 


Momentem dodatnim jest o- 
parcie eksportu konfekcji o 
wielką wytwórczość; eksportem 
konfekcyjnym zajmują się obec 

i nie firmy takie, jak „Zjednoczo 
jne zakłady K. Scheiblera i L. 
Grohmana*, „Ludwik Geyer*, 
Rozen i Wiślieki, „Wi-Ma*, „Ei- 
tingon* oraz szereg firm śred- 
niego przemysłu włókiennicze- 
go. 

Przy dzisiejszej konkurencji 


Dyrekcja firmy oraz wydział 
eksportowy nawiązał bezpośred 
nie stosunki z krawcami chałup 
nikami i krawcom tym, z wye-|na rynkach zagranicznych, nie 
liminowaniem nakładców, u-|można sobie nawet wyobrazić, 
dziela zamówień. W związku z |aby zadaniu eksportowemu mo- 


u Sadu handiowego 


Firma „Tesilla, wyrób i sprzedaż przedsiębiorstwo sprzedaży towa- 
towarów włókienniczych, wł, R. i|rów bawełnianych, wnióst do sądu 
Ch. Sz. Bławat wniosła do sądu | podanie o otwarcie postępowania 
podanie o otwarcie postępowania | układowego. 
układowego. 

Firma mieści się w łodzi, przy 
ul. Piotrkowskiej nr. 33, przedmio- 
tem przedsiębiorstwa jest wyrób i 
sprzedaż towarów dla  konfekcjo- 
nerów. 

Firma przewiduje spłatę wszyst- 
kich swych  nieuprzywiłejowanych 
wierzycieli w pełnych 100 proc. 
bez odsetek i kosztów, w czierech « 
równych ratach półrocznych, przy 
czym pierwszą w 6 miesięcy po 
upkawomocnieniu się postanowie- 
nia zatwierdzającego układ. 


Na zaspokojenie należności wie- 
rzyciełi Abram Szpajzer proponuje 
60 proc. nominalnej. wysokości 
kwot dłużnych, spłacić w 4 rów- 
nych ratach, z których pierwszą po 
upływie pół roku od daty prdwo- 
mocności układu, a dalsze 3 kolej- 
ne raty w odstępach półrocznych. 


Belgia zaciągnie 
pożyczki zbrojeniowe 


$ Donoszą z Brukseli, że rząd bel- 
| Takież podanie wniósł do sądu |gijski potrzebuje dla pokrycia wy- 
Icek - Ber Lewkowicz, prowadzący datków, przewidzianych w budże, 
iw Łodzi, przy ul. Zawadzkiej 14, |cie nadzwyczajnym, blisko 2 mi- 
' przedsiębiorstwo fabryczne. Przed- | liardy franków belgijskich. 
*siębiorstwo istnieje od roku 1910 i) 
"zatrudnia stale od 15 do 20 robot- 
ników oraz 4 pracowników biuro- 
wych. 

Na spłatę należności wierzycieli 
Lewkowicz proponuje rozłożenie 
spłaty wszystkich długów nieuprzy 
wilejowanych na 6 półrocznych rat, 
wynoszących — pierwsze 4 raty po 
15 proc., ostatnie 2 raty po 20 proc. 
i sumy długów, przy czym pierwsza 
rata płatna będzie w 5 miesięcy 
po zatwierdzeniu układu. 

Sąd mianował biegłego i zwró- 
cił się do izby przemysłowo - han- 
dlowej o nadesłanie opinii. 


Minister finansów uważa, że po- 
krycie pożyczek na belgijskim ryn- 
ku kapitałowym tak długo nie bę- 
dzie możliwe, jak długo publicz- 
ność nie nabierze zupełnego zaufa- 
nia do gospodarki finansowej pań- 
stwa. Przede wszystkim musiałaby 
nastąpić zwyżka i to znaczniejsza, 
pożyczek państwowych na giełdzie 
w Brukseli. 


Sfery rządowe liczą się także 
z ewentualnym zaciągnięciem po- 
życzki zagranicą. W ostatnich 
dniach krążyły wiadomości, że na- 
wiązano kontakt z konsorcjum ban 
ków holenderskich, które już nie- 

Abram Szpajzer, prowadzący w | jednokrotnie dostarczało kredytów 
Łodzi, przy ul. Nowomiejskiej 13, | Belgii na korzystnych warunkach. 
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Coprawda większość państw zapto tymi krajami. Zbiory w głównym 
szonych zgłosiła swój udział w kon! ośrodku produkcji bawełny brazy- 
ferencji. Dotyczy to zarówno An- | lijskiej — Sao Paulo — — prelimi- 
glii, jak Fgiptu, Indii, Francji oraz | nowane są w b. r. na 240.000 ton, 
krajów Ameryki południowej. Wię-| t. j. mniej więcej w granicach ze- 
kszość tych państw jednak posta- | szłorocznych. Poprawa sytuacji na 
nowiła wziąć udział w konferencji | rynku bawelny brazylijskiej wiąże 
z charakterystycznym  zastrzeże- | się z ogromnymi zakupami Japonii, 
niem, iż nie zgadza się na projekto- | która wysunęła się na czoło odbior- 
waną przez Stany Zjednoczone ge-| ców. W tej sytuacji Brazylia nie 
neralną redukcję rozmiarów upraw-=| będzie skłonna do zmiany swego 
nych, która pociągnęłaby za sobą | stanowiska w Waszyngtonie. Znaj- 
zmniejszenie globalne światowych | duje się ona wśród wszystkich pro- 
zbiorów bawełny. Osłabiałoby to | ducentów światowych w sytuacji 
niewątpliwie ©ałlą inicjatywę Sta-; wyjątkowo pomyślnej. Nie odczu- 
nów i przesądzało w pewnym sen-| wa ona żadnych skutków nadpro- 
sie już z góry negatywne wyniki] dukcji tego surowca, tak, jak to 
konferencji waszyngtońskiej. Doty-| ma miejsce z bawełną północno- 
czy to zwłaszcza stanowiska Bra-! amerykańską, co gwarantuje ba- 


zylii — jednego z hajnoważnief” | weinie brazylijskiej stabilizację 
szych konkurentów Stanów Zjedno- | cen, Jednocześnie zaś eksport ba- 


czonych na odcinku bawełny. wełny, który wynosi ostatnia prze- 


szło 180 milionów wmilreisów mie- 


Sy: 
tuacja producentów tego surowca 
„kształtuje się niewątpliwie bardzo 


GŁOS HANDLOWY 
Eicsport konfekcii do Anglii 


nie może opierać się wyłącznie na chałupnictwie 


"Ju hurtownika, gdzie nie tylko pia- | 


sięcznie, sianowi jedną z najpoważ- | 


i 
| 
| 
| 
| 


Łódź, 26 lipca 1939 


Rynek pieniężny 


i 

ji 

| Urzędowa ceduła 

| giełdy warszawskiej 


DEWIZY 
Belgia 90,50 — 90,28 — 90,72, Berlin 


gła sprostać mniejsza, względ- 
nie nawet średnia wytwórczość 
włókiennicza w Łodzi, która, 
. ; am fi | 212,01 — 213,07, Gdańsk 99,75 — 100,25 
jak wiadomo, pod względem fi- | Holandia 285,00 — 284,29 — 285,71, 
nansowym stoi znacznie niżej, | Kopenhaga 110,97 — 111,53, Londyn 
aniżeli wytwórczość wielka. |24,92 — 24,85 — 24,99, Nowy Jork cze 
Z drugiej jednak strony, sfe- | AA pii — 5,33, Nowy Jork ork 
ry zainteresowane wskazują, że |, „wartą Od czwarte — 503 1 


PA |jedna czwarta, Oslo 124,88 — 125,52, 
produkcja i eksport oparte W | Paryż 14,10 — 14,06 — 14,14, Sztok- 


pierwszym rzędzie na chałupni- |holm 128,45 — 128,13 — 128,77, Zu- 
ctwie całokształtu zagadnień jrych 119.80 = 120.40, AT E S 
eksportowych nie rozwiążą. AIi AA PR 

Bank Polski 107,25, Węgiel 32,00, 


Starachowice 47,00 Haberbusch 57,50. 
PAPIERY PROCENTOWE 

Wewnętrzna 60,50, Inwestycyjna I 
em. 75,25 serie 77,75, II em. 74,25 serie 
nienotowane, Konwersyjna 65,00 — 
62,00 ost. setki 60,00 drobne, 5 proc. 
kolejowa 61,00 — 59,00 ost. drobne, 
Dolarowa 39,00, 4 proc. konsolidacyj- 


Z HURTOWNIKAMI. jna 61,00 — 60,50 ost. setki i drobne, 
14 i pół proc. ziemskie seria 5-ta 56,25 


| Od dłuższego czasu jesteśmy |__ 57,00, 5 proc. Warszawy 33 rok — 
świadkami zakładania przez produ- |64,50 — 66,00 ost. drobne, 5 proc. War 
centów, szczególnie zaś przez pro- szawy 36 rok 63,50 — 63,00, 5 proc. 
ducentów bielskich, sklepów: deta- Lublina 33 rok 57,00, 5 proc. Łodzi 38 
licznych, których zadaniem jeski OS DNA procs obl Nr ertwyy 2928 
) Š 7 t rok 8 i 9-em,. 67,25. 
bezpośrednie docieranie do konsu- | Tendencja dla pożyczek utrzymana, 
| menta, Sklepy takie otwierane są dla listów nieco mocniejsza. 
we wszystkich większych miastach, GIEŁDA ŁÓDZKA 
la m. in. również i w Łodzi. Na wczorajszym zebraniu  giełdo- 
wym w Łodzi notowano: 
| sprzedaż kupno 
39,50 39,25 


i ( r. 
branżowe 


PRODUCENCI KONKURUJĄ 


Jak zdołaliśmy ustalić, poza kon 


kurencją, jaką sklepy te przyspo- Dołarówka 


że 5 ` ł : Inwestyc. I em. 75,50 75,25 
rzyły hurtownikom, ne tylko NIE | Inwestyc. II em. 74,50 74,25 
dały one żadnej korzyści fabrykan- | Konsolidacyjna 61,25 61,00 
tom, ale przeciwnie, narazily ich | Wewnętrzna 61.00 60.75 

i na poważniejsze straty. Zaznaczyć | Bank Polski 108,00 107,50 


GIEŁDA ZBOŻOWA 
Pszenica jedn. nowa 22.00 — 22.25 
| Pszenica zbier. 21.50 — 21.75 
Owies jednolity 19,75 — 20,00 
Owies II stand. 19,25 — 19,50 
Gryka 24,00 — 24,50 
Mąka żytnia 30% 26,00 — 26,50 
Mąka żytnia 55% 23,00 — 23,50 
Mąka razowa 20.00 — 20,50 
Śrutowa eksportowa 12,00 — 13,00 
Kacza jęczmienna 29,50 — 31,00 
Rzepak ozimy 45,00 — 47,50 
Reszta notowań bez zmiany. 
Usposobienie spokojne. 

Ogólny obrót 1114 tonn. 
NOTOWANIA BAWEŁNY 


i taniej, ale i z dnia 25 lipca 1939 r. 
© AD ale OTOES JOWAC R | APOGI, 


i 4 

warunkach zza dogodniej Otwarcie: październik 4.35, styczeń 
szych. Nic więc dziwnego, że w ta- (4.30, marzec 4.33, maj 4.34. 

kiej sytuacji otwieranie przez pro-| ALEKSANDRIA , 

ducentów sklepów. detalicznych u- | Sakellaridis: listopad 11.04. 


zz 3 kiy. Giza: styczeń 11,13, marzec 11,26, 
ważać należy za zupełnie niecelowe į AREAS sierpień 9,17, październik 
i zbędne. 9.28, grudzień 9,34, luty 9,39, kwiecień 
9.46, 

NOWY JORK. 
Otwarcie: październik 8,74, 


| należy, że, celem utrzymania włas- ; 
nego dużego lokalu i to zwykle w 
śródmieściu, koszty administracyj- 
| ne prowadzenia Sklepu są bardzo |* 
| poważne. Z drugiej strony, sklepy 

| takie, które starają się bezpośrea- 

nio dotrzeć do konsumenta, sprze- | 
dawać muszą towary po cenach 

| możliwie niskich, a w każdym ra- 
| zie niższych, niż hurtownicy, w 
przeciwnym razie konsument taki 
zawsze kupować będzie materiały | 


OSŁABIENIE KONIUNKTURY NA | 
RYNKU GALANTERYJNYM. |450. lipiec 821. 
Sfery producentów oraz kupców | Reszty notowań brak z powodu za- 
wskazują na osłabienie koniunkta: , burzeń atmosferycznych. 
ry na rynku galanteryjnym. Jeżeli | 7 3 E a a Di. 2E oR 
chodzi o wytwórczość galanteryj- CZY bolą i palą _cię nogi? 
ną, to miarodajny może być wskaź- | gęznolesne usuwanie odcisków 


nik produkcji pończoszniczej, który || piekącej twardej skóry 


w chwili obecnej jest niższy od s f ` 
wskaźnika zeszłorocznego o blisko  '17Znie Z kąpielą nóg (Pedicure) 


65 do 70 procent! Zmniejszenie u: | > 
ruchomienia w przemyśle pończo- | a. 
| szniczym świadczy, z jednej strony W 
o zmniejszeniu się zapotrzebowania, m gó 


z drugiej zaś, o dalekoidącej ostro- 
żności produkcyjnej przemysłow- 
ców  pończoszniczych. Zaznaczyć 
należy, iż ta ostrożność producen- 
tów jest wyjątkowa, ponieważ w 
latach ubiegłych pończosznicy, nie 
zwracajęc zupełnie uwagi na fluk- | 
tuacje rynku handlowego, produko | 
wali bardzo intensywnie, czego do- 
wodem jest fakt. że wielu z nich 
pracowało na 3 zmiańy. 

Sytuacja na rynku handlowym 
jest nieszczególna. Obroty są tutaj : 
ostatnio minimalne, Nawet .na arty- | 

kuły wybitnie letnie (kostiumy ką- | 
| pielowe it. p.) nie notowano wię-| 
|kszego popytu. Na prowincji panu- 
| je zupełna cisza. Nawet w Warsza- 
wie, która należy do najpoważniej- 
| szych rynków galanteryjnych, obro 
ty były bardzo nikłe, Sfery zalm- 
teresowane podkreśłają, że obecna 
| sytuacja w handłu zasadniczo nie 
i powinna wywoływać żadnych o- 
| baw, ponieważ miesiąc lipiec z re- 
| guly należy do miesięcy martwych, | Pozosiid0: p ; 
| kiedy to obroty normalnie kurczą | fo) e Wri ZY ZY AH 
się wydatnie. ZINOYVIDUALNE ŹĄŻKIKOLEJOWE vOBIE STRONY 


styczeń 


O A 


Zabiegi wykonują pierwszorzędne 
siły fachowe. k 
GABINET LECZNICZEJ KOSMETYK 


ELITE” 


Piotrkowska 86, tel. 259-28 
PORADY BEZPŁATNE 


Manicure 75 gr. 


| Raczej pewne zakłopotanie wy- 
wołuje stan w przemyśle . galante- 


+ z 
ŁVdWZ 0:4, Sireha lell 285-44 
n y K j i ge 1, ; 2 ś | MARSZAVA: Z s PÓŻMĄ, ZA 
nów Zjednoczonych w związku z pomyślnie, pomimo znacznego spad | niejszych pozycji w bilansie handle | ryjnym, który w sezonie bieżącym, A Hy ZAB 


organizowaną we wrześniu między- 
naredową konferencją bawełnianą. 


"ku eksportu do Niemiec w wyniku | wym państwa. 
"zakłóceń politycznych pomiędzy 


ŁÓDŹ: ZEW, bapi z kódęin: 


w porównaniu z latami ubiegłymi, s 
Ostatnie dni zgłoszeń! 


| pracuje nienormalnie. 


12 


DOKTÓR 


KLINGER 


SPECJ. CHOR. WENERYCZNYCH, SE- 
KSUALNYCH I SKÓRNYCH (włosów) 
u. Przejazd 17 


GODZINY PRZYJĘĆ: od 8—11 i od 
6--8. — Tel. 132-28. 


— 


WIELU ZMARTWIEŃ 
UŻYWAJĄC 
BEZWZGLĘDNIE 

PEWNYCH 


Doktór Medycyny 


LiistaW Kohn 


specjalista 


chorób kobiecych i akuszerii 


Piłsudskiego 51, tel. 170-03 
„Przyjmuje 8—10 i. 8—10 i 4—8 4—8 wo 


. Mi. HELLER 


. chorôb wenerycznych, moO» 
„gy ee vraa t skórnych 


Traugutta 8. Tel. 179-89 


Prayjmuje od 8—11 i 4—8 wieca. 
w niedziełe i święta od 10—4 Pp. 


Dr. I Nadel 


AKUSZER-GINEKOLOG 


przyjmuje od 2—5i od 6—7. 


Andrzeja 4, tel. 226-% 


SANATORIUM 


(W SOSNOWYM LESIE) 


W CHEŁMACH pol Z0IERZEW 


STAŁA OPIEKA LEKARSKA, | 
Wszelkie zabiegi. Fizykalno - elek- 
tro - terapia. Gimnastyka oddecho- 


wa. INHALATORIUM í KAMERA i 


PRZECIWASTMOWA, 
Wiadomość: Telef.: 122-60 i 127-81, 


EEEN 
KSIĄŻKI, KTÓRE MÓWIĄ 
PRAWDĘ o WOJNIE 


„SZWOLEŻERY — FUKUAŻE- 

RY“ — Tadeusz Szmurło, II wy- 
danie. 

Warszawa, W. I. N. 
193. 

Cena 65 gr. 


„OPOWIEŚCI WOJENNE* — 
Tadeusz Szmurło. Warszawa, 
W. IL. N: O. stron 226. 

- Cena 70 gr. 


„WSPOMNIENIA KASZUBA 
Z POD VERDUN“ — Bernard 
Potrykus. 
JI wydanie — Warszawa, W. I. 
uu "N. O. stron 91. 
Cena 95 gr. 


„TAKA JEST WOJNA“ -— Pra- 

-ca zbiorowa. 
Warszawa, W.I.N.O. stron 251. 
Cena 1 zł. 20 gr. 


TE KSIĄŻKI KAŻDY POWI- 
NIEN PRZECZYTAĆ! 


Do nabycia w Głównej Księ- 
garni Wojskowej , (Warszawa, 
Krakowskie Przedmieście 11) 
lub w Administracji wydaw- 
nictw W. I. N. O. (Warszawa, 
Nowy Świat 28-25). Zamówie- 
nia zbiorowe załatwia W.I.N.O. 


O. — stron 


EE TĘLLEREEM | 


miesięczna „Głosu Porannego“ o 
datkami wynosi w Łodzi zł. 4.60, ża odnoszenie — 
40 groszy, z przesyłką nocztową w kraju — zł. 6.—, 


Prenumerata 


Redakcja rękopi 


Za terminowy druk ogłoszeń Administracja nie odpowiada, firm zagr. 100% 


Redaktor: Józef Nirnstcin 


= à EE E S E E " "=" | h w" 
/ 
26. VII. — GŁOS PORANNY — 1939. Nr. 194 


Nr. 3201 EGZ. JP 


Dyrekcja Towarzystwa Kredytowego 


miasta Lodzi 


podaje do powszechnej wiadomości, że niżej wyszczególnione nieruchomości w Łodzi położone, 
obciążone pożyczkami Towarzystwa, za niezapłacone raty wraz z zaległościami, wystawione 
zostały na sprzedaż przez publiczną licytację, odbywać się mające o godz. 11-ej przed niżej 
wymienionymi notariuszami przy Wydziale Hipotecznym Sądu Okręgowego w Łodzi, ul. Po- 
morska nr. 21. i 

Zbiór objaśnień i warunki licytacyjne znajdują się w księgach hipotecznych odpowiednich 
nieruchomości oraz w biurze Dyrekcji Towarzystwa Kredytowego m. Łodzi i tamże przeglą- 
dane być mogą. 


Wyszedł z druku 
NOWY ~“ 


informator Skarbowy 


dla wojew. łódzkiego na rok 1939/40 


zawierający w treści: 

K, O. władz 
i- IJ instancji, 
terytorialny miasta Łodzi 


adresy i Nr. kont P, 
skarbowych I 
podział 
i woj łódzkiego wg. kompetencji 
i urzędów skarbowych, 
nową ustawę o podatku obrotowym 
wraz z rozporządzeniem 
wykonawczym, 
wskazówki o prawach i obowiąz- 


W razie, gdyby dzień wyznaczony dla sprzedaży był świątecznym, 
dnia następnego. 


sprzedaż odbędzie się 


6% Nr. Licytacja kach płatników podatków, 
+ psie: red przy ulicy WADIUM haear paraa Przed Notariuszem uwagi o prowadzeniu ksiąg handlo- 
mości ; wych i inne ważne informacje 


z zakresu podatków. 


Dñia 
| 


OGAE S ARI 


796-i 28 Pułku Strzelce. Kan. 20.000 150.000: J. Zaborowskim 16.X.1939 r. 

19 Jerozolimskiej 700 5.250 S. Baranowskim 6.X1.1939 r. CENA WYDAWNI c TWA ZŁ. 2. 50 

36 Jakuba 1.560 11.700 H. Klesem www SKŁAD GŁÓWNY 

43-b Zachodnia 21.940 164.550 P. Lewieckim Mieć 4% w firmie Drukarnia i Introligatornia 

52 Zachodniej 12.000 90.000 Sz. Tułeckim Bo 048 

„104 Drewnowskiej "1.840 13.800 B. Witkowskim ZU £ w B. KAZULAK, Łódź, Piotrkowska 85. tel. 176-33 

143 Zgierskiej 2.280 17.100 R. Wodzińskim oe bo oraz do nabycia w księgarniach, 

188 Żydowskiej 14.340 107.550 J. Zaborowskim tg PZ 

225-a SŁ Rynek 1620 12.150 * S. Baranowskim 7.31.1939 r GARSONIERA 
. 270-cc Kapt. Pogonowskiego 20.820 156.150 P. Lewieckim "r NA z kompletnym umeblowaniem dwa 
i 286 Ogrodowej 3.600 27.000 K. Okszą-Strzeleckim Bi a pokoje, łazienka, kuchnia, służbowy, 
292/293 Ogrodowej 4.280 32.100 `R. Wodzińskim WIG ij E gaanaria AE a 
420-a Kilińskiego 14.700 110.250 A. Rżewskim 8.X1.1939 r. atk Radwańska 16. 
523 Piotrkowskiej 12.000 - 90.000  B.: Witkowskim PAT * 
535 Piotrkowskiej 28.780 215.850 R. Wodzińskim Tre" Sygnatura: IV Km. 1426-39 
536-A Sienkiewicza 4.260 (31.950 - J. Zaborowskim ma ro OBWIESZCZENIE 
537-a Sienkiewicza 7.320 54900 S. Baranowskim 9.X1.1939 r O LICYTACJI RUCHOMOŚCI 
640-cc-ros-dd Skrzywana 3.7850 28,850 A. Rżewskim 60, 6 Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
721 Piotrkowskiej 13.780 103.350 K. Okszą-Strzeleckim no o» IV-go rewiru Stefan Zajkowski mający 
745-c Zamenhofa 29.760 223.200 Sz. Tułeckim "mi o» kancelarię w Łodzi, przy ul. Naruto- 
765-© Wólczańskiej 1.360 10.200 B. Witkowskim P wicza Nr. 35 na podstawie art. 602 K. 
780-A Al. Kościuszki 25.000 187.500 R. Wodzińskim nw + Si A kip aed gep ra dn ipa 
787-b Legionów 9.880 74.100 J. Zaborowskim „w Łodzi przy ul. Naswowicka gan 13 p 
798-k 28 P. Strzelc. Kaniowskich 27.820 208.650 A. Rżewskim 10.X1.1939 r. będzie się licytacja ruchomości, ngle- 

808 Wólczańskiej 35.860 268.950 K. Okszą-Strzeleckim SWĄ” żących do Michała Steinmana składa- 
819-EE Kopernika 4.940 37.050 Sz. Tułeckim BET CA rak, p: ada, maszy 
908.d-b Nawrot 7.000 52.500 B. Witkowskim „w on | pd ArH F EA Rp 
938-FG Nawrot 13.000 97.500 R. Wodzińskim ny” » kwestru Nieruchomości oszacowanych 

965-e Wilczej 2.980 22.350 J. Zaborowskim A= WY na łączną sumę zł. 1378— 
1037-z Płockiej 3.980 29.850 H Klesem 13.X1.1939 r. eż rzy pad dniu 
1076ros.d Abramowskiego 14.800 111.000 A. Rżewskim _ 91% iS : ) 

1178 Głównej 15.380 115.350 Sz. Tułeckim n» » Dnia 24 lipca 1939 r. 

1274-a Rokicińskiej 13.000 97.500 B. Witkowskim OWO: | Komornik (-) Zajkowski 
1312-a Zagajnikowej 2,760 20.700 R. Wodzińskim RISA 
1385 Cegielnianej 6.140 46.050 J. Zaborowskim s oe - - 
1629 Śródmiejskiej . 3.760 28.200 P. Lewieckim 14.X1.1939 r, z a 59 
2551 28 P Strzelec. Kaniowskich 8.800 66.000 K. Okszą-Strzeleckim 0557 5% Cukiernia „ZRÓDŁO 
2637 Południowej 19.000 142.500 Sz. Tułeckim Pd Przejazd 1 — tel. 209-87 
2644 Nowej 4.200 31.500 B. Witkowskim „ ę ” poleca 
2433 Suchej 22.400 168.000 H. Klesem 15.X1,1939 r 
329 Pomorskiej 46.100 345.750 Sz. Tułeckim odd i w Y B 0 R 0 w E 
4469 Pięknej 6.000 45.000 R. Wodzińskim AŻ? Ort 35 
1296 Sienkiewicza i Nawrot 41.240 309.300 J. Zaborowskim nw ow l ja groszy 
1109-e Sienkiewicza 25.020 187.650 S. Baranowskim 28.X11.1939 r. wraz z wodą sodową i biszkoptem. 
926a/927-a Senatorskiej 73.800 553.500 R. Wodzińskim 80.X11.1939 r. 


Łódź, dnia 14 lipca 1939 r. 


Kolacje iarskie z 5-cu dań zł. 1.10 


DYREKCJA TOWARZYSTWA KREDYTOWEGO Codzienne świeże grzyby w śmietanie 


MIASTA ŁODZI 
WYREMONTOWANE 5 pokoi 
lz kuchnią, centralnym wzgl. 

łgszenia Modne è |lokalnym centr. ogrzewaniem, 
windą, ew. nie wyżej pierwsze- 

Bo zzo rzez: ul go piętra poszukiwane. Telefon 
ODŚWIEŻAM suchym chemicz- 101-74 w godz. 10—14 i 16—18 


nym sposobem sufity, tapety, PET TA 
ściany. Wiadomość Zawadzka 6 POKÓJ duży frontowy RE 


aż. e idami do wynajęcia. — Aleje 
ą 27: 

Telefon 277:75. Kościuszki 58. 

ZGUBIONO kwit  Elektrowni| ELEGANCKO umeblowany jedno- 
|Łódzk. na zł. 15—, wydany na| osobowy pokćj od 1 sierpnia do 
nazwisko Jaschke August, zam. | wyrajęcia. UL Pierackiego 7 m 


ul. Widok 4. 9, tel. 127-20. 114—3 „P R A C A” 
p a a E REEE = EO = EA E E JR Kursy Zawodowe Żeńskie 
SCHRONY PRZECIWGAZOWE 


przy Tow. Szerzenia Pracy Zawo: 
k d śród kobiet żyd. 
POMIESZCZENIA ZABEZPIECZAJĄCE i USZCZELNIONE | praańska 21 tel daniy 
w/g wymagań i przepisów QQ. FP, Im. Gi» wykonuje f-ma 


Wólczańska 21, tel. 167-15 
SZYMON FEINKIND S-cy Piotrkowska 40, tel. 120-40) 1. 


przyjmuje zapisy na nast. działy: 
FIRMA ISTNIEJE OD 1885 R. 


Na Wiśniowej Górze 
i Kraszewie 


otrzymać można 


Głos Poranny. 


u kolporterów p. Jamnika willa Ka | 
wuli i p Awronina willa Hofmana 
obok basenu, 


Sygnatura: TV Km. 1309-39 
OBWIESZCZENIE | 
O LICYTACJI RUCHOMOSCI 


Komornik Sądu Grodzkiego w Łodzi 
IV-go rewiru Stefan Zajkowski mający 
kancelarię w Łodzi, przy ul. Naruto- 
wicza.Nr. 35 na podstawie art. 602 K, 
P, C: podaje do publicznej wiadomości, 
że dnia 31 [ipca 1939 r. o godz. 12 w 
Łodzi przy ul. Piotrkowskiej Nr. 62 
odbędzie się licytacja ruchomości, na- 
leżących do firmy „E. Eidlic* składa- 
jących się z stołu, fotelu, krzeseł, sto- 
lika, taboretu, wieszaka, zegara stoli- 
kowego, regałów drewnianych, szafy 
3-drzwiowej, toalety,, 2 szafek noc- 
nych, kredensu kiichennego, wodniar- 
ki, węglarki, radio- -aparatu, lampy, 
tapczanu, 157 metrów różnego rż 
łu na rzecz firmy „S. Pines i S-ka“, 
szacowanych na łączną sumę zł. 1.420. 

Ruchomości można oglądać w dniu | 
licytacji w miejscu i czasie wyżej o- 
znaczonym. i 

Dnia 25 lipca 1939 r. 


Komornik: (— 


Gabinet kosmetyki 


tecaniczej i toaletowej 


Z. SZWALBE 


dyplom Uniwersytecki 
Moniuseki t, tel. 127-99. 


Usuwanie wszelkich 
defektów cery. 
Usuwanie bezpowrotnie I bez 
śladów sapecących włosów. 
Przyjmaje 10—2 i 4—8 wiecz 


Sztuka stosowana — hafciar: 
stwo. 

2. Krawiectwo damskie — krój. 
3. Gorseciarstwo -— krój. 

4, Bieliźniarstwo -= krój, 
5 
6 
7 


KRAWCOWA,  pierwszorzędna 
siła, przyjmie lepszą robotę w 
"domach prywatnych. Tel. 130-29 
9. |prosió p. Idę. 


LEKARZ - DENTYSTA 


TEOFILA LANDSRERG 


. Modniarstwo — kapelusze. 
„ Ondulacja, 
. Manicure, 


Sekretariat 
9—13 i 15—19, 


Sienkiewicza 6 
tel. 209-07. Przyjm. 10—1, 3—7 


ANNA . KAGAN, Legionów 42 
zgubiła kwit kaucyjny Elek- 
|trowni Łódzkiej. | 


Ogłoszenia 


czynny w godz. 


) Za jkówski 


za wiersz milimetrowy 1-szpaltowy ‘(strona 5 szpalt): 1-sza strona 2 zł.; 


Rekłamy tekstem 
redakcyjnym  zł.'1.50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca 60 gr. 


ze , wszystkimi. do“ spa Ea 
szy: beż zastrzeżenia miejsca 


za granicą — zł. J.=- 50 gr., nekrologi 40 gr. Zwyczajne (str. 10. szpalt) 12 gr. Drobne 15 gr. za wyraz, najmniejsze ogłoszenie zł. 1.50. 
— - Poszukiwanie pracy 10 gr. za wyraz, najmniejsze zł. 1.20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowe 12 zł, Ogło- 
sów nie zwraca. szenia w dodatku niedzielnym „Rewia“ (str. 5 szp} 1 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są o 50% drożej, 


. Za ogłoszenia tabelaryczne lub fantaz. dodatkowo 50%. Ogłoszenia dwukolor. o 50% dra: 


Za Wydawnictwo: „Głos Poranny — Jan Urbach i S-ka“ Eugeniusz Kronman. W drukarni własnej Piotrkowska 101. 


